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drysy nowej EgzekutyWy — ez Weizmanng 


Zakończenie dyskusji generalnej 


| wa utworzenia Egzekutywy bez udziału Weiz- | partje być może mniej będą miały ochoty rozłupy 
manna przybrała konkretną formę na popołu- | wać sobie nawzajem głowy. Gdybyśmy dziś 
dniowych obradach. Za podstawę do rokowań | uzyskali Transjordanję, nie mielibyśmy co z nią 
służy koncepcja sicdmioosobowej Egzekutywy | czynić. 
Robotnicy pragną Egzekutywy bez prezydenta, W tym samym duchu przemawia dr. Finkel- 
Bapana mianowanie RE na stano- | stein z Wiednia, ogólny sjonista. 
wisko honorowe o charakteze emerytalnym. - 
Ogólni sjoniści grupa B) domagają się jed- 0x ohm wtc oi EE | 
nak koniecznie ponownego wyboru Sokołowa. szem wieczornem plenum było niewątpliwie bar 
Układ sił leży w ręku ogólnych sjonistów, po- | dzo ostre przemówienie Kacenelsona. który bar 
przedstawiciele lewiey, 1 radykał i dwóch o- | nieważ lewica wraz z radykałami nie dyspo- | 470 zjadliwie atakował dra Wise'a Za Ezo wab 
gólnych sjonistów. Jednym z nich ma być | nuje większością. Ze wszystkich wchodzących | rajgze wystąpienie przeciwko Weizmantowi i ro 
prof. Prodctzki, pozatem jeden z Mizrachi. w rachubę kombinacyj rewizjoniści są wyklu- | potnikom. Oskarża on Wise'a, że nle kierował 
wijjs 4» czeni. Nie jest też wykluczona Egzekutywa się troską o dobro Organizacji, lecz pobisdkanił 


Praga, 30. 8. ŻAT. Godz. 1.30 popołudniu. 
Rozpoczęty się wstępne rokowania w sprawie 
utworzenia nowej Egzckutywy. Ogólni sjoni- 
ści odgrywają rolę medjatora między lewicą, 
Mizrachi i radykałami. Ogólni sjoniści propo- 
nuja Egzckutywę w następującym składzie: 
trzech członków lewicy (w tem jeden rady- 
kał). 3 ogólnych sjonistów i jeden przedstawi- 
ciel Mizrachi. Lewica nalor.iast obstaje przy 
żądaniu, by w skład Egzekutywy weszli trzej 


Praga, 30. 8. ŻAT. Godz. 3 popołudniu. Spra- | bez Mizrachi. < osobistemi i niechęcią dla Weizmanna. Mówca 


Przebieg wieczornego posiedzenia 1: reee oton ponora a 
wtorkowego 


wiódł, że nie ma pojęcia o tem, co się dzieje 
wśród mas robotniczych w Palestynie. Wise nie 
(:) Praga. 30. 8. ZAT. Na wczorzjszem wie- , wzajemne utyskiwania, Nienawiść Święci trium- 


pozwoliłby sobie wystąpić w Ameryce z tego 
rodzaję zarzutami, aby zebrać oklask reakcji, 
jaki zebrał na Kongresie. Tam w Ameryce ucho 
dzi za radykała. lecz tu na Kongresie sprzymi 
rzył się z tymi, którzy mówią o czerwonym 
sztandarze, jako o czerwonej płachcie. Stało się 
to wyłącznie w atmosferze, jaka się wytworzy- 
ia w szeregach sjońskich. Mówca sądzi, że cała 
debata, skierowana została na fałszywe tory. Za 
miast uczynić osią dyskusji kwestję aliji, która 
strony winne się wzorować na Czechosłowacji. wiek R akoBsu Kae ap i 
Mowcz ostrzega, że jeżeli się nie położy kresu Kacenelson odpowiada też ostro Bobraczowi 
waśniom partyjnym, utraci się najlepsze szanse | Dobrze — oświadcza. — że słyszeliśmy dziś ta 
ghett europejskich. Będzie to ghetto w Azji. | iStnielące obecnie w Świecie żydowskim dla PO- | kje słowa. Będziemy wiedzieli, jak się mamy za” 
Portret Herzla na trybunie jest zdaniem mówcy, | myślnego rozwoju Palestyny. chować w Palestynie. Dawno już ostrzegano 


îy. Jeżeli się temu nie położy kresu. zagładą ji- 
| tyiko karykaturą Herzła. (Motzkin przywołuje O WŁASNE FORMY ŻYCIA przed pewnermi elementami wśród ogólnych sioni 


czorńem posiedzeniu toczyła się w dalszym cią” 
gu generalna debata, szwu jest nieunikniona, 


OSTRE WYSTĄPIENIE STRICKERA PRZECIWKO WAŚNIOM PARTYJNYM 


Inż. Robert Stricker (grupa Grossmanna, Wie Dr. Oskar Griinbaum (ogólny sjonistą, Wiedeń) 


deñ) wygłasza ostre przemówienie, wskutek | apeluje o zaniechanie bratobójczych walk, upra- 


czego jest kilkakrotnie przez prez. Motzkina przy wlanych przez skrajne skrzydło tak, jakby Pale 


| woływany do porządku, Stricker mówi o koniecz 
| ności kontynuowania watijotyzmu państwowego 
| dla Palestyny. w przeciwnym bowiem razie Pa 
lestyna stanie się ghettem gorszem jeszcze od 


styna była już ich własnym krajem. Powaśnione 


mówcę do porządku). Zwracając się do lewicy. Abiahains (ogólny sjonista, Afryka Południo- j stów, teraz wiemy już co elementy te myślą. 
ZąZnącza: Gdyby się w waszym iokalu: lewico- | wa) zaznacza, że żale przeciwko Anglii są póty i Mówca porusza też sprawę Agencji, oświadcza 
| *ym znalazł portret Marksa, tobyście podnieśli | niesłuszne, póki Żydzi sami nle mają czystego | iąc, że ieżeli wypływa sprawa reformy Agencji 
wrzawę. (Poruszenie na sali). Prez. Motzkin o- | sumienia ze spełnionych względem Palestyny | dzieje się to dlatego, że nie wyzyskała ona przy. 
świądcza, że czas mówcy już upłynął * Stricker | obowiązków. Musimy dążyć do stworzenia w Pa | wilejów i korzyści, jakie mogła wyzyskać, 
Onuszczą trybunę. lestynie własnych form życiowych. Te! Awiw "GŁOS ŻYDÓW WSCHODNICH 
O POWRÓT WEIZMANNA jest tylko naślądownictwem miast europejskich Z kolei przemawiają Jemenita Gluska z Pale: 

Morris Mayer (ogólny sionista, Londyn) ape- mę e styny, dalej Awiszar (Liga Pracującej Palesty, 
luje do Kongresu o skłonienie Weizmanna do . KONIECZNOŚĆ PROPAGANDY ny). który zobrazował ciężką ©ytuacię półtora 
Dowrotu. Uważa go za najgodniejszego kandyda |  Bernsten (ogólny sjonista, Holandia) uskarża | miliona Żydów w krajach wschodnich, twierdząc, 
| tą na stanowisko prezydenta, za człowieka mają się, że organizację siońskie w wielu krajach sła- | że Żydzi ci żyją w gorszem piekle, n% Żydzi 
tego najsilniejszy wpływ na Świat uieżydowski. | 1a. podczas gdy Palestyna kwitnie. Entuzjazm, | niemieccy. 

la ruchu siońskiego będzie bardzo dotkliwa jaki budzi Palestyna, nie jest w całym naro- Dr. Melzer (Lwów) podkreśla, iż możliwem 
Stratą, jeżeli Weizmann obelmie tylko resort | dzie Żydowskim wyzyskany. Zanledbywane są | słę stanie dokonanie dalszych poważnych prac 
kolonizacji Żydów niemieckich, gdyż w tym wy najlepsze okazje. Musi się prowadzić poważną | Sfonistycznych, jeżeli się uda zreorganfłować 


Dadi pozostałe dziedziny działalności Egzekuty | *kcie propagandową, a wówczas poszczególne | ruch sioński I usunąć anarchię. 
nozoizcą Zatłedbaje. Em PRE EB PPE. _ WWO —_ WJ Ostatni przemawia Korczyner (ogólny  sjont 


sta. Belgja), który wyraża przekonanie, że 
SYN USYSZKINA MÓWI 


Weizmann obejmie stanowisko prezydenta. ko» 
Salomon Usyszkin (ogólny sjonista, Palesty- rzystając jedynie z poparcia lewicy- 

ha) syn M. M. Usyszkina, uskarża się na Za- Posiedzenie zostało zamknięte o godz. 1.30 w 
lenie niesnasek partyjnych. W szeregach sioń nocy. 

*klch słyszy się tylko wzajemne oskarżenia i 


NAUCZYCIEL 


języka niemieckiego i angielskiego z długoletnią 
praktyką POSZUKIWANY. Znający ięzyk he- 
brajski mają pierwszeństwo. 

GIMNAZJUM HEBRAJSKIE, Białystok, Sievkiewicza 79 
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Dalszy ciąg na stronie J-£iej 


piątek 1. 1X 1933 


IL —— 


r. Schwarzbart wysuwany na członka 
ek vaidai 


(Od naszego specjalnego korespondenta). 


Praga. 30. 8. (F) Tow. Dr Schwarzbart wy- 
suwany jest na stanowisko członka Egzekuty- 
wy Sjońskiej. Dr. Scnwarzbart miałby objąć 
w Londynie kierownictwo departamentu or- 
ganizacyjnego w miejsce Lockera, który się 
przenosi do Palestyny. 

— Delegaci z zachodniej Małopolski i Śląska 
zasiadają w następujących komisjach Kon- 
gresu: 

Komisja permanencyjna: Dr. Schwarzbart. 
H. Henig. Komisja polityczna: Neiger, Komi- 
sja budżetowa: Dr. Gruenstein. Komisja pals- 
styńska: Dr Rappaport. Komisja organizacyj- 
na: Dr Rabinowicz. Komisja kolonizacyjna: 
Dr Ohrenstein i dr Terło. Komisja dla aliji: Dr 


Sokołów nie przyjmie prezydentury 
honorowej 
(Od naszezo specialnego korespondenta). 


(:) Praga. 30. 8. (F) Dr. Finkelstein przyjęty przewodnictwa honorowego Egzekutywy. lecz 
dziś został przez prez. Sokołowa jako przedsta | tylko przewodnictwo iaktyczue. Również upowa 
wiciel grupy A. ogólnych sijonistów na oficjalnei | żnił do oświadczenia. że nie zgodzi się na pre- 
konferencji. Dr. Finkelstein przedłożył prez. So | zydjum kolegjalne, zgadza się natomiast na 
kołowowi plany, zdążające do rozwikłania sytua | objęcie przez Weizmanna resortu sprawy m'e- 
cji i stworzenia Egzekutywy. | mieckiej, lecz iedynie pod kierownictwem Egze- 

Prez. Sokołów upoważnił dra Finkelsteina : kutywy. 
do oświadczenia, że nie przyjmie proponowanego | 
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Sternberg. 

— Dr. Gruenstcin w imieniu delegacji 
chodniej Małopolski zawarł dziś umowę z cen- 
tralą Ż. F. N., która w ramach akcji Usyszki- 
na umożliwi kibucowi Akiby uzyskanie więk- 
szych obszarów ziemi pod osiedlenie. 


Kiedy zakeńczy się i ongres? 


Praga, 30, 8. ŻAT. Ponieważ Kongres ma 
jeszcze do załatwienia wiele spraw, przypu- 
szczają, że zakończenie obrad nastąpi dopiero 
w niedzielę lub w poniedziałek przyszłego ty- 
godnia. 
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Epilog sensacyjnej afery księgarskiej 
przed sądem w Poznaniu 


końca roku ubiegłego w Poznaniu, skąd następ- 


(:) Poznań. 30. 8. PAT. Przed sądem okręgo- 
wym w Poznanu rozpoczął się dzisiaj proces, 
który zainteresuje sfery księgarskie całej Pol- 
ski. Dotyczy on na szeroką skalę zorganizowa” 
mych oszustw księgarskich, jakich dopuszczał 
się właściciel istniejących, bądź : też singowa- 
nych antykwarń „ w Poznaniu. Jako główny © 
skarżony stanął przed sądem Ryszard Schulz 
z zawodu kupiec, karany już za sprzen wierze- 
nie i kradzież. Schulz podszył się pod zawód 
księgarski, handlniąc książkami zakupionemi od 
przygodnych klientów. Schulz wszedł w kon- 
takt niemal z wszystk emi księgarniami w Pol- 
sce, sprowadzając od nich najnowsze wydawni- 
crwa i odsprzedając je innym antykwarniom po 
zmiżonej cenie. Gdy wierzyciele zaczęli się orjen 
tować w sytuacji, Schulz otworzył klka innych 
antykwarni i pod zmienioną firmą w dalszym cią 
gu uprawiał osztistwa. W ten sposób Schulz o- 
tworzył w Poznaniu kilkanaście fikcyjnych 
antykwarń i pod różnemi firmami grasował do 


nie zbiegł do Kalisza gdzie otworzył księgar” 
nię pod wezwaniem Św. Antoniego. Tu został zde 
maskowany i osadzony w więzieniu, 

Druga oskarżona. to wydawczyni i tłómaczka 
oraz właścicielką antykwarni .Bracia Niteccy'* 
w Poźnarin, Nitecka oskarżona jest © poszkodo 
wanie 52 księgarń ze wszystkich zakątków 
Rzplitejj m. n. z Sosnowca. Tomaszowa. Łom- 
ży: Kalisza i Warszawy. Akt oskarżenia zarzuca 
Niteckiej, że zaofiarowała poszkodowanym księ 
garzom wymiane swych wydawnictw dla dzie- 
ci na wydawnictwa szkolne. które otrzymała a 
swych ksażek nie wysłała. Nitecka poszkodo- 
wała w ten sposób księgarnie na przeszło 22.000 
złotych. 

Jako trzeci oskarżony zasiada były profesor 
gimnazjalny. a obecnie właściciel antykwarni 
Bronisław Urbański, oskarżony o nieświadome 
paserstwo książek. 


WH OE O e NK O 
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— (:) ATRAKCYJNA WYCIECZKA AUTO- 
CARAMI DO SMOKOWCA (SZMEKS). Zorga- 
nizowane przy Zarządzie Głównym Związku Re 
zerwistów R. P. Biuro Propagandy Turystyki 
„ESCO“ w Krakowie, Rynek Gł. 5. urządza dwu 
dniową wycieczkę autocarami w dnach 2 i 3 
wiześnia br. do Zakopanego i Smokowca 
(Szmneks). Cena przejazdu w obie strony łącz- 
nie z pełnem utrzymaniem i pomieszczeniem w 
pierwszorzędnydh pensjonatach oraz Wycieczka- 
m. imprezami okolicznościowemi wynosi od oso 
by Zł. 29.75. Ilość uczestników ściśle ogranicze 
ma. Bliższe informacje oraz szczegółowy pro- 
gram wycieczki i zapisy uczestników w Biurze 
twrystycznen „ESCO“ w Krakowie, Rynek Gł. 


1. 5 tel, 125-93. 
—oDo— 
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wą Organizacji Sjońskiej wszczynanie roko- 
wań z Niemcami. Może to spowodować jedy- 
nie rozbicie Organizacji Sjońskiej w Ameryce. 


KRONIKA TELEGRAFICZNA 


Warszawa, 30. 8. (Sin) Na zebraniu giełdy 
svalutowo-dewizowej w Warszawie zaznaczy- 
ła się dziś tendencja mocniejsza zwłaszcza dla 
dolara i funta. Kurs dolara wynosił 6.30, ka- 
bel 6.51, Londyn 28.64, Bank Polski płacił za 
dolara 6.15—6.20, w obrotach prywatnych 6.28. 

Warszawa, 30. 8. (Sin) Zgodnie z przedsta- 
wionymi ministerstwu spraw wewnętrznych 
do zatwierdzenia uchwałami rad miejskich o 
wprowadzeniu samoistnego podatku od budyn 
ków zamiast dotychczas pobieranych dodat- 
ków do państwowego podatku od nieruchomo- 
Ści, min. spraw wewnętrznych w porozumie- 
niu z min. skarbu stwierdziło, że nie będzie 
mogło dać zgody na powyższe uchwały rad 
miejskich. 

Nowy Jork, 30. 8. ŻAT. Adwokat Unter- 
mayer wygłosił przemówienie w miejscowo- 
ści Youngstown w stanie Ohio, w którem ostro 
potępił wszelkie próby rokowań z hitlerow- 
skiemi Niemcami i oświadczył, iż nie jest spra 
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| Powrót marszałka Senatu 
(Z Érazyiji 


Warszawa, 30. $. (Sin) Marszałek Senatu 
Raczkiewicz powrócił do Warszawy z podróży, 
+, swej po Brazylji i objął urzędowanie. 


| 

| Warszawa, o. PAIE 
idek Raczkiewicz złożył wizyłę p. premjerowi 
' Jędrzejewiczowi i poinformował go o swych 
wrażeniach z podróży do Południowej Ame- 
oyki. 


| Utaskawienie 


(:) Wilno. 30. 8. PAT. Pan P:czydent Rzplitej 
przychylił sę do prośby obrony _ Juljana. 
Suckiela, skazanego za morderstwo przez sąd” 
doraźny w Wilnie na karę Śmierci i ułaskąwił 
skazanego, zamieniając mu karę Śmierci na z 
wotnie W ęzienie. 


Pożar w rafinecji irohobyckiej. 
ugaszony | 


Borysław, 30. 8. PAT. W uzupełnieniu wia-| 
domości o pożarze rafinerji „Nafta“ w Droho- 
byczu, należącej do koncernu „Małopolska“ 
dowiadujemy się, co następuje: Pożar wybuchł: 
wczoraj o godzinie 20,15 i objął kilka zbiorni- 
ków z gazoliną i benzyną o łącznej pojemności 

; okolo 10 cystern. Sytuacja była niezwykle gro- 
żna, gdyż w bezpośrednim sąsiedztwie ognia, 
znajdowało się kilka zbiorników napełnionych 
benzyną. Dzięki wysiłkom kilku straży pożar- 
nych ogień został ugaszony około godziny 24. 
Straty materjalne wynoszą kilkadziesiąt tysię- 
cy złotych. 


„Kupuji ferez“ — nowe hasło 
gen. Johnsona 


(:) Nowy Jork. 30. 8. (R) Pełnomocnik prezy- 
denta Roosev'lta dla spraw bezrobocia. generał 
Johnson opracowuje obecnie wielki plan. zmie- 
rzający do ożywienia handlu. Plan ten zakrojony 
jest na wielką skalę i ma wejść w życie pod ha 
słem „kupuj teraz“. Inicjatorzy spodziewają sę, 
że ascia ta odniesie pożądany skutek i wprowa- 
dzi do życia gospodarczego około dwa miljardy' 
dolarów. Pesymiści wątpią jednak w skutecz- 
ność akcji i sądzą, że plany te będą wymagały 
dodatkowych uzupełnień, a m. in. inflacji. 


Sensacyjna kradzież obrazów 


(:) Praga. 30. 8. (R) W zamku w Bojnicach 
skradli nieznani sprawcy w nocy z 28 na 29 bm. 
pięć wartościowych obrazów _ relig mych 
pędzla mistrza włoskiego Orcagni Andrei Diona 
rozmiarów 150X60 cm. Wartość ich 3 Pim na 
20 miljonów koron. 


Piorun uderzyfw samolot 
Goeringa 


(:) Betlin. 30. 8. PAT. Dzisiaj dopiero Biuro 
Wolffa ogłasza wiadomość, że podczas przelotu 
premiera pruskego Gazringa w dniu 23 bm. Z 
Monachium do Berlina w czasie burzy plorun u 
derzył w samolot, niszcząc radjostację na Po- 
kładzie samolotu, który dostał się nad Lasem 
Turyngiskim w strefę burzy śnieżnej, 

Mimo wypadku  pilotujący aparat kapitan 
Hucke zdołał szczęśliwe doprowadzić maszynę 
na lotnisko w Temelhofie. Premjer Goering wy- 
stosował do pilota specjalne pismo z wyrazami 
uznania. 


POWRÓT MHINDENBURGA 
(:) Berlin. 30. 8. Po dłuższym pobycie w Neu 
deck powrócił dziś prezydent Hindenburg do 
Berlina. gd 
E A E ik 


— (:) MATCH PIŁKI WODNEJ O MISTRZO- 
„STWO LIGI, W piątek, dnja 1 września w pływa! 
(ni w parku Krakowskim zostanie rozegrany o- 
statni tegoroczny match' piłki wodnej o mistrze” 
stwo Ligi w piłce wodnej mędzy drużynami Mak- 
kabi į Cracovij. Główne zawody poprzedzi mątch 
drużyn młodszych o mistrzostwo okręgu między 
YMCA a Cracovią II. Początek zawodów o godzi- 
mie 4 popol. 


v 
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Dzisiaj Pan Marsza- 


— 
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Zamkniecie dyskusji generalnej 


(:) Praga. 30. 8. ŻAT. Dzisiejsze popołudniowe 


plenarne posiedzenie rozpoczęło się o godz. 5-tej 


Prez. Motzkin oświadcza, że debata generalna 
lzostaje już Zamknięta, zaś Egzekutywa ma dzi- 
siejszem posiedzeniu plenarnem odpowie oponen 
tom i złoży szczególnie doniosłe oświadczenie. 

Dr. Gottlieb rezygnuje ze swego przemówie- 
nia. Kilku delegatów Mizrachi zapisanych do gło 
lsu pracuje w komisjach i nie przybyło jeszcze 
ina posiedzenie. Jako ostatni przemawiają dr. 
|Margulies (secesjonista z grupy radykałów |! 
;Gotesdlener (Mizrachi). 

Dr. Margulles wygłasza ostre przemówienie 
przeciwko Egzekutywee. oświadczając. że Kon- 
gres całkowicie nie poedołał swemu zadaniu w 
sprawie sytuacji w Niemczech. Sprawozdanie 
Egzekutywy nie zawiera anl słowa o Niemczech, 
gdzie Żydów postawiono poza nawias prawa. 
Fala hitierowszczyzny grozi zalewem kultury, 
zaś organizacja Siońska milczy, jakby tego nie 
dostrzegała, Jadę na konferencję genewską — 0- 
Śryiadcza mówca — lecz zapytuję, w jakim celu 
Są potrzebne dwa parlamenty awk Zwra- 


cając się do lewicy, mowca oświadcza: Nie je- 
stem waszyim wrogiem, stałem się waszym prze 
ciwnikiem. Jesteście zajęci jedynie tworzeniem 
ideowych farm w Palestynie. Anglia niekiedy 
się umizga, lecz nic mie czyni dla tonącego naro 
du żydowskiego. Rebotnicy zajęci są życiem spo 
łecznem i wszelkiemi innemi eksperymentami, 
zapominając o tem, co jest najważniejsze. Kon- 
gres winien był stać się protestem narodu żydo 
wskłego pod adresem Ligi Narodów, wszyst- 
kich rządów Świata i całej ludzkości Czy jed- 
nak to uczynił? 

Goitesdiener oświadcza: 4.ewica pragnie jedy- 
nie zagarnąć władzę I to się źle skończy. Apelu 
ię do lewicy. aby nie prowadziła polityki na- 
przekór religii i wówczas Mizrachi będzie mogła 
zorganizować masy ortedoksyjne pod sztandarem 
sjonizmu. Mówca domaga się przystosowania 


hachszary do wymagań aliii. 


Masowe aresztowania Zydów w Wormacji 
Prezycent policji w Darmstadzie grozi... 


(:) Berlin. 30. 8. PAT. Prasa donosi z Werma- 
cji o aresztowaniu szeregu Żydów i internowa- 
nlu ich w obozach koncentracyjnych. Zarządze- 
niom tym nadawany jest charakter obronny (!) 
przeciwko wystąpieniom Żydów, którzy w ostat- 
nich czasach mieli zająć prowokacyjną posta- 
wę wobec państwa i jego instytucyj. W  OkoOJi- 
cach Wormacji Żydzi mieli pobić dotkliwie 2 u- 
mundurowanych szturtmmowców. 

Dalszym powodem tych masowych  areszto- 
wań miało być ukazanie się w prasie strasbur- 
skiej don'esienie, że 300 rodzin żydowskich znaj 
duje się w obozie koncentracyjnym w Osthoiem 
i narażonych tam jest na bardzo złe traktowanie. 


Prezydent pelici w Darmstadzie ogłosił równo 
cześnie ostrzeżenie przed kontynuowaniem przez 
Żydów bezczelnych (!) wystąpień Lrzec wko 
państwu narodowo-socjalistycznemu i przeciwko 
narodowym socjalistom, co wywołuje wśród lud 
ności niemieckiej wielkie wzburzenie. Obwie- 
szczene prezydenta policji podaje do wiadomo- 

| ści .że — podobnie, jak to miało miejsce w Wor 
macji — policja polityczna w Darmstadzie are- 
sztuje winnych oraz tych Żydów. którzy wzbu- 
dzaią powszechne oburzenie. 
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Zdradzieckie wystąpienie grupy 
osławionego Naumanna 


(:) Berlin. 30. 8. PAT. Związek Żydów naro- 
dowo-niem eckich ogłosił w związku z rezolucja 
mi zjazdu sjonistów w Pradze odezwę, zawiera- 
jącą protest p'zeciwko mieszaniu się do stosun- 
ków niemieckich i przeciwko próbom wywierania 
nacisku zagranicy na zarządzenia niemieckie. 
Za obecne traktowanie Żydów w Niemczech 
związek czyni odpowiedzialnymi sjonistów. Po 
mimo to. stwierdzą odezwa Żydów narodowo- 


niemieckich, wytrwamy przy naszej przynajeżno 
ści do narodu niemieckiego, mając głębokie za- 
ufanie do zdrowego rozsądku narodu niemieck'e 
go i rządu narodowego oraz mając przekona- 
nie, że wkrótce znajdzie się rozwiązanie niemie- 
| ckiej kwestji żydowsk'ej które umożliwi Żydom. 
oddawna w Niemczech żyjącym, współpracę 
nad zadaniem narodowego państwa niemieckie- 
go- 


— 


ZŻuckwałe uprowadzenie z więzienia 
przywódcy hitlerowców tyrolskich 


(Telefonem od aaszeżo korespondenta) 


Wiedeń, 30. 8. (W) W Innsbsrucku dokona- 
no ubiegłej nocy zuchwałego napadu na wię- 
zienie sądu okręgowego celem uwolnienia 
aresztowanego w związku z zamachem na ży- 
cie dra Steidle, przywódcę narodowych oscja- 
listów w Tyrolu Franciszka Hofera. 

O godz. 1 w nocy zajechało pod więzienie 
auto. z którego wysiadło 2 hitlerowców przebra 
nych w mundury policji pomceniczej i trzeci 
osobnik w cywilu, trzymający ręce w ten spo- 
sób, jakby był skuty kajdankami. Osobnicw 
zadzwonił na dozorcę, któremu następnie 0- 
świadczyłi, że doprowadzają do aresztu niebez 
piecznego osobnika 

Widząc mundury policyjne dozorca nie 
przeczuwając podstępu. wpuścił rzekomych 
policjantów z więźniem do biura. gdzie miano 
spisać raport. W chwili gdy znależli się w b 


rze hitlerowcy, rzucili się na dozorcę, ubezwia 
dnili go, a następnie zachloroformowałi. Dru- 
gi dozorca, który posłyszał szmery j głosy przy 
był do biura został jednakże w podobny spo- 
sób ubezwładniony. W ten sam sposób  zała- 
twiono się jeszcze z pomocnikiem dozorcy. 

Następnie kitlerowcy dostali się do celi Ho 
fera, którego zabrali ze sohą do auta i zbiegli. 
Władze wydały polecenie zamkniecia granicy, 
celem uniemożliwienia sprawcom ucieczki za 
granicę. 


Wiedeń, 30. 8. (W, Wedle doniesień z Inns- 
hrucka, policja jest już na tropie sprawców 
zuchwałege uwolnienia z więzienia Hefcra. — 
Patrolujący na drodze brennerskiej żandarn: 
zauważył w pobliżu miast-czka Gries auto pę- 
dzące z wieiką szybkością w kierunku grani- 


Mowy Dra I. Schwarzbarta i J. Neigera pod- 
czas generalnej debaty kongresowej 

Z. F. Finkelstein: Listy z Kongresu 

Henryk Mann: Nienawiść (dokończenie) 

(K): Dobra Hindenburga 

J. T.: Targi Północne w Wilnie: 

(M): Z opery 

M. Cruhenberg: Nieobliezalna kobieta (fejle- 
ton) 
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DZIEŃ POLITYCZNY 


Znowu pogłoski o amnestji 


Pomimo zaprzeczeń w kołach prawaiczych stø- 
licy zapewniają, że w związau z rocznica odzy- 
skania niepodległości Polski, ogłoszona będzie 
Ma gna dotyczyć tylko przestęnstw 0 
pra- 


anmestja. 
charakterze politveznym, 
sewych. 

Władze, do których zwrócoao się z zapytaniem 
w tej sprawie, nie udzieliłv ani potwierdzającej, 
ani zaprzeczającej odpowiedzi 


a więc również i 


Otwarcie Komitetu 
Adminisiracylnego A. Ż. 


Praga, 30. 8. ŻAT. Dziś przed wieczorem 
nastapilo otwarcie Komitetu Administracyjne- 
go Agencji Żydowskiej 
ramienia niesjonistów dr. Emil Grabscheid i 
dr. Józef Parnes. Jak się dowiaduje ŻAT-na, 
niesjoniści gotowi są zgodzić się na inniejszy 

;, niż 50-procentowy udział w organach Agencji 
pod warunkiem, że sprawa ta będzie omawia- 

| na w rokowaniach partyjnych i że Kongres w 
tym przedmiocie podeimie rezolucje. 


Sprawa kongresu Światowego 
na komisji polifycznej 


(:) Praga. 30. 8. ŻAT. Komisja polityczna o- 
maywła dziś sprawę żydowskiego kongresit 
światowego. Dookoła poszczególnych kwestył 
toczy się zacięta walka, w której główną rolę 
odgrywa troska o to, aby Kongres Światowy @e 
naruszył kompetencyj Kongresu  Sjońskiego. 
Konferencja wstępna żydowskiego Kongresu 
światowego została zwołana do Gemewy na 
dzień 5 września. 


„Ze Lwowa przybył z 


W całym kraj 
mglisto lub chsnurno, dniem pogoda słoneczna 
o zachmurzeniu umiarkowanem. Noc chłodna- 
W dzień zwiększenie ocieplenia. W górach mo 


(:) Prognoza na czwartek: 


Żliwe lekkie przymrozki. Słabe wiatry południo 
wo-wschodnie. 


cy włoskiej. Wezwane do zatrzymania się au- 
to popędziło dalej z zwiększoną szybkością. 
wobec czego żandarm oddał do uciekających 
dwa strzały. W chwilę później auto zatrzy- 
mało się. 

Osobnicy opuścili ie i szybko znikli za ska- 
łami, Gdy żandarm nadzedł, auto było już: pu- 
ste. Znaleziono w niem oraz na drodze ślady 
krwi, co wskazywałoby, że któryś z osobników 
został raniony. Auto zostało sprowadzone do 
Innshrucka, gdzie stwierdzono, że jest własno- 
ścią pewnego zamożnego kupca z Kufstein. 
| Za zbiegami podiętr Równocześnie w 
| Innsbrucki i okolic: wśród członków 
partji hitlerowskiej wielu aresztowań. 


.— a 
>>>" G>—L-—L——-LLL—eLr ZIZI ZIZI 0 O ZZO ZOZ AN — 


i 


Str. 4 


ŻYDZI unikaią wyrob 


4 TEATRU, LITERATURY 1 SZTUKI 


UROCZYSTA AKADEMJA w TEATRZE IM. J. 
SLOW ACKIEGU 

Dzisiaj w czwartek o godz. 730 wiecz odbędzie 
sie w teatrze im. J. Słowackiego Uroczysta Aka- 
demja, z okazji pobytu delegacji i wycieczki wę- 
gierskiej, celem złożenia nołdu królowi Stefano- 
wi Batoremu. Pozostałe bilety sprzedaje kasa 
teatru. 

—elo — 

— Z TEATRU „BAGATELA“. Jeszcze tylko 
trzy dni w teatrze „Bagatela“ „Śpiewak ulicy“, 
komedja muzyczna w 3 aktach M. Schwarza Paul 
Burstein zdobył sobie publiczaość i napzwao sta- 
nie się ulubieńcem Krakowa tak, jak przedtem 
był ulubieńcem Warszawy, Lwowa, Łodzi itd. O- 
bok Paula Bursteina przyjmowana jest entuzja- 
stycznie Nadja Kareni, w kapitalnej kreacji współ 
czesnej kobiety. P. Fiszer znakomity artysta, któ- 
ry daje ciekawą postać szadchena i in. Komedja 
jest grana bez suflera. Bilety do nabycia w kasie 
w teatrze „Bagatela“ od godz. 10 rano w cenie 
od 70 gr. do 4 zł. 

— JOSYF KOŁODNY W KRAKOWIE. «ołodny 
swojemi dwoma występami zdobył  vubliczność 
krakowską i ukazał się niezrównanym mistrzem 
żydowskiej pieśni. Dzis we czwartek trzeci i o- 
statni występ Kołodnego w sali Bolońskiego (Ry- 
nek 3%) w bardzo oryginalny, arcywesołym 
programie. Pozostałe bilety do nabycia przez ca- 
ły dzień przy kasie w sali Bolońsxziego. Początek 
m godz 9 wiecz. 

— OSTATNIE WYSTĘPY A. LERNER ID. 
ZAJDERMANA W „KOL- NIDRE* w teatrze le- 
tnim (Stradom 11). Dziś we czwartek o 845 wiecz. 
poraz ostatni (po cenach zniżonych od 45 gr do 
1.40 zł) historyczna sztuka muzyczna „iXol- Nidre* 
Od soboty 2 września gościnne występy znanego 
artysty Leopolda Jungwirta z udziałem komika 
groteskowego A. Grymingera w szłace sensacyj- 
nej pt. „Król miłości”, Po przedstawieniu w sobo- 
tę i w niedzielę wielki pożegnalny koncert A. 
Łerner i D. Zwjdermana w nowyin repertuarze. 

TEATR IM. J. SŁOWACKIEG9 
€zwartex 730 wiecz.: Uroczysta Akademja ku 
uczcaniu 400-nej rocznicy urodzin króla Stefana 
| Beńorego. 


TEATR „BAGATELA" 
Czwartek 830 wiecz.: „Śpiewak ulicy”, 
Piątek 530 wiocz: „Śpiewak ulicy“. 
SALA BOLOŃSKIEGO, RYNEK 34 

Czwartek 9 wiecz: Trzeci występ Josyfa Ko- 
łednego. 

ZYDOWSKI TEATR LETNI (STRADOM 11). 

Czwartek 8'45 wiecz.: „Kol- Nidre", 

=—— 0-0-0 

Z ESTRADY. 


Józef Kołociny 


Sala Bolońskieg> 

LOJ Żył sobie w Pińsku młody człowiek, który 
ładnie śpiewał Był kupcem jak wielu innych i 
nie śniło mu się nawet, że zostanie śpiewakiem. 
Śpiewał sobie i swym towarzyszom stare ludo- 
we piosenki żydowskie, a gdy mu już ich nie star- 
czyło, sam sobie dorabiał nowe. Przyjaciele jego 
zuchwyceni jego amatorskiemi wieczorami w Piń- 
sku, usilnie go namawiali, by spróbował szczę- 
ścia na szerszej arenie. Wyjeżdżał więc od czasu 
do czasu do pobliskich miasteczek i narzył o 
(Warszawie. Zaprotegował go we warszawskim 
Związku Literatów i Dziennikarzy Żydowskich 
prezes syndykatu dziennikarzy dr. Goitlieb, rodem 
z Pińska i wziął przed zarządem odpowiedzial- 
ność moralną za jedyay występ swego rodaka. 
Józef Kołodny — o nim bowiem mowa -— pełen 
obawy stanął na estradzie warszawskiego Związ- 
ku Literatów i — zwyciężył na całej linji. W 
pierwszym roku miał w sali Związka siedemdzie- 
siąt kilka koncertów, a w drugim roku trzydzie- 
ści kilka. Związek, który użyczył mu gościny tyl- 
ko na porękę dra Gottlieba, zawdzięcza mu pra- 
wie swoją egzystencję. którą urato vały wlaśnie 
występy nieznanego śpiewaka pińskiego. Warsza- 
wa rozsmakowała się w nim na dobre, a notem 
przyszły Łódź, Wilno, Grodno, Białystok. Teraz 
przyjechał do Krakowa. by zdobyć dla siebie Ma- 
łopolske. 

Napewno mu się to uda, udać sie m1si, bo Ko- 
łodny jest piosenkarzem z Bożej łaski. Sam sobie 
układa tekst swych piosenek i sam komponuje 
do nich muzyke Wzorem dla niego stała sie Iu- 
towa piosenka 7 która tak dależe organicznie 
się zrósł, że nawet ją parodjujes po mistrzowsku. 


- „NOWY DZIENNIK" piątek f. IX. 1933_ + 


Henryk Mann 
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Nienaw 
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(Dokończenie) 
Republikanie zachowali wiarę w praworzą- ujarzmia ich duszę i ciało. Teraz mogliby wre- 


dność .Zrośli się z tą koncepcją, nastawieni 
zresztą zupełnie w duchu mieszczańskim. Dla 
tego nigdy zupełnie nie zrozumieli, czem jest 
nienawiść. Widywali ją wprawdzie w prze- 
różnych postaciach dookoła siebie, bluzgano 
im nią w twarz, a obficie płynęła już na uli- 
cach krew, która o niej świadczyła. Republi- 
kanie wciąż powtarzali to samo: Minie to wraz 
z nimi. Narodowi socjaliści zniszczą się wzn- 
jemnie. Pewnego dnia będą więc mogli umiar 
kowani wśród nich z nami rządzić, i wreszcie 
nauczą się odpowiedzialności. Bo czego wła- 
ściwie chca? Wszak j tak już robimy, co tylko 
możemy. Bo republikanie uważali antysenn- 
tyzm za hasło przebrzmiałe, które już wiecej 
nie pociąga, a w aniymarksiźmie widzieli 
głównie coś, na co przemysł dużo łoży pienię- 
dzy. Wykazać można, że między republikana- 
mi prawie nikt nie przewidział przyszlości, 
nikt nie przewidział zniesienia praworządno- 
ści na niekorzyść socjalistów, Żydów, inteli- 
gencji lewicowej, nikt nie przewidział obozów 
koncentracyjnych, bojkotu sklepów  żydow- 
skich i wszystkich innych czynów gwaltu i 
przemocy. które bezpośrednio miałv vnejsce po 
dojściu do władzy wrogów depubliki. 

A nawet już po tem wszysikiem nie rozu- 
mieja republikanie, jeśli ktoś z nich jeszcze 
pozostał, istoty nienawiści, która w nich go- 
dzi. Wytłómaczyć to sobie można tem, że byli 
to ludzie o najwyższym poziomie etycznym, a 
w ich szeregach były duchy wielkie oraz ser- 
ca, które naprawdę biły dla ludu. Republika 
podjęła w nader niedogodnej dia siebie sytu- 
acji próbę ulżenia ludowi, į to tak w sprawach 
społecznych jak i nazewnątrz. Wciąż w swej 
egzystencji zagrożona, utrzymywała. naraża- 
jąc się na największe niebezpieczeństwa. sy- 
siem zasługujący na nazwę wolności. Była ta 
może wolność tylko względna, w każdym -ra- 
zie był to najswobodnieiszv system rządów, 
jaki Niemcy wogóle znały dotychczas. 

Jej kompromisowość stała się słabością, a 
doszło do tego, że się sama wydała w ręce wro- 
gów, rezygnując dobrowolnie ze samoobrony 
To jeszcze nie tłómaczy nam nienawiści. Praw 
dziwa nienawiść w bezdennych swych  głe- 
biaćch nie ma niczego wspólnego z naszemi błę 
dami, ale zato dużo wspólnego z naszemi za- 
letami. Ten gatunek człowieka, który nazywa 
siebie narodowym socjalistą nienawidził nie 
konkretnej republiki z całem jej tchórzostwem 
i zgnilizna wewnętrzną; grozą przejmował ga 
ideał bądźcobądź reprezentowany przez repu- 
blikę, aczkolwiek przez nią bez reszty nie rea- 
lizowany. Marksizm wywołujący pianę wście- 
kłości narodowo socjalistycznego gatunku czło 
wieka, nie był niczen: innem jak samem po- 
czuciem społecznem. A w duchu żydostwa nic- 
nawidził ów gatunek człowieka — ducha wo- 
góle. Bunt istot nieetycznych przeciwko rozu- 
mowi i jego obrońcom, oto kwintesencja tego 
ruchu, który się żywił nienawiścią tak dziką, 
tak straszliwą, że nie mogła się ta nienawiść 
rozbroić nawet wówczas, kiedy wróg już był 
pokonany i unicestwionv. 

Gdy się nadużywa nienawiści, 
się ona przeciwko samym nienawidzącym 


skierowuje 
i 


szcie odeichnąć. Wszystko poza nimi się reg- 
paadło, partje się rozpłynęły w nicość alba ule 
gły „gleichschaltowaniu". i 
czują, że republika dalej żyje w sumieniu wiej 
lu i że teror w gruncie rzeczy nie jest żadnynu 
argumentem. Nic im innego więc nie pozostawi 
je, jak dalej prześladować, jeszcze większyj 
szerzyć postrach į aż do óstatniego tchu nie-l 
nawidzić. Ich nienawiść zwraca się przeciwko 
nim samym, są oni ofiarami swych komplek= 
sów, jak opętani widzą wszędzie zdrajców. 
Krajowi zagraża zdrada? Im samym zagraża 

Przypatrzcie się tym zwycięscom, tej garsi- 
ce dyktatorów, która samowładnie decyduje © 
losie całego narodu! Do urzędów publicznych 
dopuszczają tylko swe kreatury. Ustanowili 
dla siebie monopol propagandy, opanowali 
prasę, radjo, film. Nadali sobie pełnomocnic- 
twa, jakich żaden Bismarck, nie posiadał. Nie 
istnieją dla nich ani prawa, ani konstytucja. 
Masy maszerują przed nimi w brunatnych 
mundurach j z ręką podniesioną. Grają sami 
przed sobą komedję wielkiej potęgi miłitarnej 
i tą wizją oglupiają lud. Urodziny wodza tak 
obchodzono. jak gdyby był zwycięscą w stu 
bitwach. Wedle wszelkich ludzkich przypu- 


P 


miec! 


Nic nie pomaga, Ìha 
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Być może, że motywy wydają się nam dlatego tak 
bardzo znane, bo Kołodny nie ma światoburczych 
aspiracyj.j Chce być tylko piosenkarzem 
swych własnych piosenek, siw3rzoaych na wzór 
i podohieństwo piosenki ludowej. A są to piosen- 
ki filuterne, wesołe, uśmiechajace się do nas ©- 
czyma radosnej pogody, rzadko Smutne i zacho- 
dzące mgła zadumy. Czesto jak nb. piosenka „Bra 
ciszek i siostrzyczka“ sprawiają nam aawet wy- 
ralinowaną rozkosz artystyczną. Czasem zapomi- 


szczeń powinnobv to im chvba wystarczyć. 

Ale to im nie wystarcza. Gdy są między so- : 
ba, myślą tylko o nowych środkach terori. 
Nikogo nie mogą już więcej uciskać. a więc 
pozostaje im tylko dalszy ucisk ducha. Boją í 
sie bowiem tej starej duchowej tradycji na- 
rodu. klórego obudzenie uważali za swe głów- $ i 
ne zadanie. Przeciwko duchowi buntują tłum. | ` 
Ponieważ demokracja nie je t ich systemem, pa- f 
nuje u nich tłum. Wściekają się, ponieważ nie 
mogą się pastwić nad myślicielami i pisarza- | A 
mi, którzy wczoraj reprezentowali Niemcy Ï à 
na przyszłość tylko jako dawne pozostaną 5 
Niemcy. Myśmy opuścili kraj, który nigdy na- M 
prawdę nie będzie ich krajem. Palą więc przy l; 
najmniej książki. czego od czasów inkwizycji = 
świat nie widział, Narazie płoną stosy dzieł | ” 
żyjących, ale już zaczynają dorzucać i kłasy- = 
ków. Wszak cała nasza lileratura klasyczna | 
jest jednem świadectwem ludzkości, a więc  "* 
najbardziej znienawidzonym kontrastem ich, ® 
własnej mentalności. Jako pierwsi padli ofia- | Š 
rą płomieni Lessing i Heine. Gdyby się odwa- Ł 
żyli, spaliliby też Goethego, najwyższego ge- | 
njusza Niemiec. Cofają się jeszcze, boją się. le 

Nienawiść, przekraczająca wszystkie granice | |© 
i nie znajdująca dla siebie już przedmiotu,| ™ 
wyradza się w strach. Widzę ich w ich pała- 5 
cach rządowych, podczas ich obrad, których ch 
przedmiotem nie był dotychczas żaden plan,, ™ 
służący dobru powszechnemu. Jeszcze więcej, ** 
ucisku — oto ich troska. Teror i jeszcze raz te- 
ror —- w tem są wszyscy zgodni ze sobą. Pa-| “S 
nieważ swej ojczyźnie z wyboru tak częsta|j X 
przyobiecywał wieszanie przedtem tu zupełnie| Kó 
nieznane, rysuje Hitler, natura artystyczna w| Pó 
tej bandzie, szubienice. A jego młody ruchli-! "o 
wy minister propagandy wskazuje mu, gdzie, Ue 
nałeży postawić aparaty, by nakręcić film ra 
wieszania. Nienawiść doszła do swego szczytu.| Cię 
Żadnego już nie ma przed sobą celu — staje| ma 
się wiec strachem. (Tłum. K.) nie 

z bu! 
na o mełodji i akompanjamencie, i daje nam wów-| ny 
czas przezabawne groteski, przerywane hucznym| gół 
śmiechem publiczności, która się wogóle doskona- uw 
le bawi, bo Kołodny jest Świstnyn wyxonawcą | zy 
swych własnych piosenek. Talent naprawdę sa- 5 
morodny i bardzo ciekawy, będący doku nentem "Y< 
pogody mimo wszystko żydowskiej duszy ludo” Któ 
wej. Wychodzi się ze sałi z twarza rozpogodzona. F 
z uśmiechem na ustach, które nucą jakąś piosen-| ser 
kę Kołodnego. GH). | ny 
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Listy z Kongre 


NOWY DZIENNIK" piątek 1. IX. 1933 


Burza nad Kongresem 


Cień Arilosorowa 


Praga, 28 sierpnia wieczór. 


$ Cień Arlosorowa zawisł gigantycznym ki- 
rem nad Kongresem. Ciąży on nad obradami od 
pierwszej chwili i raz wraz przedzierają się bły- 
skawice przez duszną atmosierę, powodując nie 
zwykłe mapięcie nerwów. Grziniało też ustawicz- 
nie przez cały dzień wczorajszy i gdyby nie kun 
sztyki Motzkina i ustawiczne mitygowanie ze 
sirony ogólnych sjonistów, kto wie, czybyŚśmy 
'nie byli wczoraj już Świadkami koinpleinego roz 
bicia. Rozpoczęło stę od telegramu z Palestyny 
z 25 b. m. o znalezienłu dokumentów, stwierdza- 
jących winę morderców Arlosorowa. Korespou- 
dent Wasz. stwierdziwszy treść tego telegramu, 
zwrócił natychmiast uwagę prowcdyrów lewico- 
wych, że telegram teu podał juź „Nowy Dzien- 
ik“ przed dwoma dniatni. „Nowy Dziennik“ po- 
częto natychimiast z rąk do rąk podawać sobie 
ta sali i sam prezydent Motzkin stwierdził. że 
chodzi o wiadomość już powszechnie przez „No 
wy Dziennik* ujawnioną. Lewica wobec tego po- 
łączyła się natychmiast telefonicznie z Tel Awi- 
wem, skąd potwterdzono następujący stan fakty- 
czny; 

Wśród dokumentów, znalezionych u Achlmei- 
ca, Znajdują się zapiski, podane uż przez „Nowy 
Dziennik“, pozatem następujące zdanie: „Przyja- 
ciel Anglików je z ręki panów. padł przez mord 
nieznanego osobnika”. Na tej samej kartce tytuł 
zapisku brzmi „We krwi i pożodze powstanie 
Judea* 

W liście z 2 lipca b. r., wystosowanym przez 
Achimeira do Awniełego (rewizjonisty w Palesty 
nie) czytamy: „Od aresztowania Stawskiego 
wszystkie wasze poatępki stoją pod publiczną 
krytyką. Rad byłbym. by treść tego listu dosta- 
ła się pod obrady związku rewizjonistów. Nie 
można się zachowywać jak tchórz. Wstydźcie 
się. Jak słyszałem.  uwiadomiliście policję, że 
Stawski jest prowokatorem*. Pozatem znalezło- 
no list poety Grinberga da redakcjt rewizjonisty- 
cznej „Chazit Haam“, z którego dowiadujemy 
się o istnienłu grupy, mającej spełnić jakąś „wa- 
żną misję”, 

Wobec potwierdzenią telegramu z Tel Awiwu 
lewica zażądała odczytania deklaracii, w której 
lewica domaga się wykluczenia z Organizacji Sjo 
nistycznej rewizjonistów, jako spłamionych mor 
derczym komplotem. W szczególności lewica 
chciała w deklaracji zażądać usunięcia ze sali re- 
wizjcnistycznych delegatów Grinberga i Wein- 
schala, 

Prezydent Motzkin, zaskoczony tą deklaracją. 
cdrazu zmiarkował, że bomba ta gotowa Kon- 
gres rozsadzić. Toteż expraesidie wśród okrzy- 
ków i ogromnie naprężonej atmostery przerwał 
póznym wieczorem obrady. Natychmiast zwoła- 
no posiedzenie Akcyjnego Komitetu, Który obra- 
dewał bez przerwy do czwartej godziny mad 
ranem, Na tem pusiedzestu odczytana deklatz- 


'cię komisii ŚNdczej, która od tygodnia badała 


materjal co do grup terorystycznych w Palesty- 
nle. Nad dekiaracją tą rozwinęła się  oztomuie 
burzliwa dyskusja. Tylko ze względów dyscypli 
ny partyjnej korespondent Wasz bliższych szcze- 
gółów tej rewelacyjnej dyskusji podać nie może. 
uważa jedynie za konieczne podnieść mowę U- 
syszkiną, która trwała prawie godzinę : na obec 
nych uczyniła tak piorunujące wrażenie, że nie- 
którzy człankowie A. C. mieli łzy w oczach. 

Po dyskusji przyjętą została wszystkiemi gło 

emi przy wstrzymaniu się od głosowania ze Stro 
ny 8 rewizjemistycznych członków A C, rezolucja 
do wiadçmości, przyczem rą samą większością 
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uchwaiono przekazać tę rezolucję komisji praw- 
ników, celem przeredagowania w formie, nadaią- 
cej się do odczytania na Kongresie. Nad wynale- 
zieniem tej formy, kióraby na plenum ponownie 
nie stała się lonterm, mającym rozsadzić Kongres. 
cbraduje dziś przez cały dzień komisja, przy- 
czem odczytanie jej nastąpi na dzistejszen: noc- 
nem posiedzeniu, gdzie też powziętą ina być u- 
chwała co do wysłania komisji śledczej do Pa- 
lestyny, celem stwierdzenia na miejscu wszelkich 
zarzutów, czynionych terrorystycznym organi- 
zacjom. 

Rewizjonistyczni delegaci zachowują się nara- 
zie dość oględnie, Zapewniają, że chodzi tylko o 
protokoły podrobione i pogłoski, a Żabotyński © 
godzinie 2-giej w nocy zaprosił do swego hotelu 
kilku reprezentantów prasy. Przywódca iewizjo 
nistów oświadczył tu: „Powiedzcie całemu świa- 
tu, że daję sobie rękę uciąć na niewinność Staw- 
skiego. Zwracam na to uwagę, że już przeszło 
dwa miesłace upłynęły od aresztowania Staw- 
skiego. a dotychczas nie oddano go pod zwyczaj 
ne postępowanie sądowe“. 

Zarówno rewizjoniści, iakoteż lewica rozdaią 
podczas dzisiejszych obrad przedpołuydniowych, 
rozpoczętych krótkiem przywitaniem Kongresu 
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przez Leorda Melchetta, lady Erleigh i delegata 
Komisji Mandatowej przy Lidze Narodów, ulotki. 
Lewica podaje dokładny tekst telegramów, rewi- 
zjoniści zaś usiłują wykazać ich beZpodstaw- 
ność. Bądźcobądź materiału wybuchowego iest 
aż nadto. Tydzień prawie trwa już Kongres, ge- 
neralna debata wciąż jest przerywana, a Kongres 
tylka żółwia krokiem poruszą się naprzód Ty- 
siące kombinacyj truwa po kuluarach. a wiek- 
szości parlameniaruej na tym Kongresie ani śla- 
du. Ani koalicji. ani egzekutywy narazie niema. 
W łonie ogólnych sjonistów zarysowały się 
dwie grupy. które aczkolwiek pozostać chcą ab- 
solutnie w ramach Związku, Zupełnie odmiennie 
Gdnoszą się do sytuacji. Jedna grupa pragnie ko- 
niecznie koalicji z lewicą i powrotu Weizmanna, 
podczas gdy druga grupa, reprezentowana prze” 
ważnie przez delegatów wschodnio małopolskich 
chce szerokiej kcalici! wszystkich ugrupowań bez 
Weizmanną Jak się problejn ten rozwiąże, tego 
tikt nie wie narazie, Lewica pertraytuje bezpo 
średnio z Welzmannem, który, jak korespondent 
Wasz z autentycznego źródła wie, bawi w pobli- 
żu Pragi i zajedzie tutaj, gdy zapewnioną będzie 
miał większość. Ta iest na drodze. Lewica, 26 
delegatów ogólnych sionistów, około 12 radyka* 
łów, tworzą większość okało 170 delegatów. Mo- 
żliwem też jest. że Mizrachi do koalicji Weiz- 
manna też się przyłączy wobec tego, że Weiz- 
mann co do kandydatury Farbsteina uczynił pe- 
wne ustępstwa. Z- F. F. 


Konferencja młodzieży akademickiej 
ogólno-sjońskiej 


Praga, 29 sierpnia 
t Z inicjatywy kierawnictwa Światowego Związ 
ku ogólnych słonistów odbyła się w dniach 26 i 27 
sierpnia w Pradze Konferencją młodzieży akade- 
inickiej ozólno-sjońskiej pod przewodnictwem dra 
Wirklicha ze Lwowa. W Konferencii brali udział 
delegaci Małopcdski zach., Małopolski wsch, b. 


Kongresówki, Anstrji. Czechosłowacgi. Rumunj, 
Węzier i Belgii 
Po powitaniu przez reprezentantów odłamów 


modzjeży Hanoar Haciioni, Akiba, Achwa, Hecha- 
luc hakial-cijon| wygłosił referat prezes Związku 
dr, I. Schwarzbart na temat: „ldeolcgia ogólnego 
sjonizmu*. Mówca ujął temat w sposób uas$;puią- 
cy: Przez kilkanaście wieków brakło w historji 
żydowskiej centralnej idei połitycznei, któręj Za- 
daniem byłoby odzyskanie niepodlezłości. Trzy 
przemożue kierunki ideowe żydostwa diaspory — 
religijna ortodoksja, asymilacja jį kosmopolityzm 
hyły nezacją tej centralnej myśli politycznej. Dlą- 
tego sjonizm polityczny pqiawił się tak późno. 
Sjonizm był odwróceniem tej długowiekowej kar- 
ty dziejów i dał początek ideciczji niepodiezłości 
narodn żydowskiego, a celem jego jest obięcię ca 
iego narodu tą ideą, To jest pierwszy punki wi- 
dzenia ogólnego sionizmu. Przez cały wiek XIX, 
zwłaszcza w drugiej jego połowie, centralna teorią 
zazadnień społecznych był socjalizm. Proklamo- 
wał on istnienie dwóch narodowości — proletarjąa 
tu i kapitału. Podzielił on i złączył nowoczeęsue 
ugarGdy horyzontalnie, 
stwy, leżące na soble. Narody Zotganłzowane we 
własnych państwach buntowały się przeciw temu 
podziałowi. Bezpaństwowy naród żydowski nie 
miał własnej orzanizącji.  któraby obiektywnemi 
warunkami przęciwstawiła się tel teorij dwóch k!as 
i dlatego socjalizm żydowski stał się anarodowy i 
odczuty był przez narody z ich punktn widzenia 
iako czynnik nezatywny, W ten sposób kosmopoli- 
tyzm przyczyni się do wzmocnienia antysemityz- 
mu. Ogólny sjonizm jęst protestem przeciw teł te- 
ori dwóch kias, pragnie on stworzyć łączność in- 
teresów obu klas w obrębie narodu, pragnie w pO- 
dzłałe toryzontainym przeprowadzić cięcie Werty- 
kalge tak jak u innych narodów zorganizowanych 
w państwg. To jast sens społecznej Idemiogii ogó! 


jako dwię poziome war- |. 


nego siorizmu, Dlatego ogólny słonizm jest antyso- 
cialistyczny i antykapitalistyczny, Bardziej narodo* 
wy charakter socjalizmu żydowskiego w Palesty: 
nie w porównaniu z socjalizmem żydowskim w go- 
lusie jest dowodem, iż ogólny sjonłizm działa wycha 
wawczo także na socjalizm żydowski w Pałestynię, 
bo tam powstają obiektywyne warunki, które sprzę” 
gaja pracę z kapitałem w interesie narodu całego. 

Trzecim filarem ideologji ogólno-sjońskiej jest łn: 
tegracja narodowa kulturalna całego narodu. Naród 
nasz stracił pamięć naszej przeszłości. Asymilacja 
wprzęgrięła tę pamięć w proces historyczny innych 
narodów. Niemiecki Żyd uważał raczej Karolą Wieł 
kiego za twórcę swej historji, niż króla Dawida. 
Wynikiem tej utraty pamięci bistorycznej było ioa- 
bicie kulturalne. Działały tu naturalnie takze ita 
czynniki. Ogólny sjonizm głosi — powrót do paiję 
ci historycznej, powrói do jednej kultury, jako ema 
nacji woli zbiorowei i ambicji zbioroweł etyki 
zbiorowej, i dlatego też z lękiem patrzyć musimy 
na krystalizowanie się odrębnych szkolnictw par- 
tylnych w Palestynie. 

To są złówne %ręby ideologji ogólno-sjońskiej: 
centralna myśl polityczna odzyskanię niepodległo- 
ści, stworzenie własnego gospodarstwa narodowe 
go i iedność odbudowanej kułtury, Żaden Kjęrunek 
w sjonizmłe nie posłada tef ideologii w formie tak 
klasycznej, jak ozółny sionizm, bo tylko on obejma 
je cały naród. 

Z tych trzech zasad wypływa postula? jedności 
organizacyjnej narodu, jego dyscyplina wewuę” 
trzna 

Jeśli młodzież nasza pójdzie z tą ideołogia do 
ludn — stanie się potęgą i odbuduje kraj 1 naród. 

Referaty dalsze wygłosili Dr. Wirklich, Barlanow 
(Łotwa), Patron (Austria). Po ożywionej dyskusji, 
w której oświądczono się za rozbudową chalucu 
oezgólno-sjońskiego, — uchwalono stworzyć Związek 
Świałowy młodzieży akademickiej ogólac-sjośskieł, 
z siedzibą we Lwowie, w ramach Związku Światło: 
wego Ogólnych Słonistów. 

Obrady Koniereucji osiąznęły zaiem swój gló' 
way cel i przyczynią się z pewnością do stworze1 
nia silnego ruchu młodzieży akademickiej ogólno- 
siońskiej. 
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Wolanie o jedność Tucu | 1 


Gios egéinyeh sjonistów w dyskusji kongresa 
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reeni my ziednoczyć wszystkie iwórcze 


siły naszego narodu! 


Aora tow. Dra |. Schwarzbarta w dyskusji generalnej 


4a Kongresie 

boduliśmy już w streszczeniu przemó- 
wienie prezesa Światowego Związku O- 
yómych Sjonistów tow. dra 1. Schwarz- 
barta podczas dyskusji generalnej na 
Kongresie zjuńskim w Pradze. Obecnie 
podajemy dosłowne brzmienie znakomi- 

tej mowy tow. dra Schwarzbarta. 

Red. 

STANOWISKO WOBEC EGZEKUTYWY 

(5 Pragnę —- rozpoczął mówca - — imieniem Świa 
towego Związku Ogólnych Sjonistów oświadczyć 
„o następuje: Ponieważ szereg mówców z ram.e- 
mia Związku światowego ogólnych sjonistów zaj- 
„die się we własnem imieniu szeregiem problemów. 

rzeto imieniem Związku chciałbym ograniczyć 
się do kilku ścisłe koakretnych kwestyj. Ruch 
ogólno.sjoński w ciągu oststnich lat przebył okres 
wielkiego rozwoju i zjawia się wzmocniony skon- 
Bolidowany na XVIII Kongrćsie, Jako organiza- 
aja, która wybrała dzisiejszą Egzekutywę. oświad 
czamy, iż uznajemy całckształt działalności ustę- 
pującej Egzekutywy. Egzekutywa okazywała sta. 
le swą dobrą wolę i przy wielkich trudnościach 
osiągnęła niemałe rezultaty. Dlatego też stano- 
wisko nasze wobec Egzekutywy, mimo iż mamy 
kilka uwag krytycznych, jest naogół biorąc, pozy- 
tywne. e 
O JEDNOŚĆ RUCHU. 

Pierwszem żądaniem, na którem opieramy nasz 
program, jest postulat bezwzględnej jedności i so- 
lidarności naszego całego ruchu. Z tego względu 
witamy z zadowoleniem ten objaw, iż Egzekutywa 
miała odwagę wystąpić przeciwko wszelkim pró- 
bom zakłócenia jedności naszego ruchu. Oświad- 
czam imieniem uaszego Związku, iż dla nas wszel 
ka dyskusja z jakakolwiek partją zależy zawsze 
od uznania bezwzględnego prymatu uchwały Kon. 
gresu sjońskiego i uznania autorytetu wszystkich 
organów wykonawczych Kongresu. Na tym dog- 
macie organizacyjnym stoimy, my ogólni sjoniści, 
niewzruszenie. Domagamy się jedności organizacji, 
ponieważ walczymy przeciwko zatomizowaniu na- 
szego narodu i ponieważ w tej jedności widzimy 
instrument rozwoju narodu żydowskiego w duchu 
dyscypliny narodowej. Jakikolwik ruch, uważają- 
cy się za prawdziwego następcę Teodora Herzla 
kroczy fałszywą drogą, jeśli jedność tę łamie, i 
działa przez to destruktywnie na cały nasz ruch. 


SYTUACJA POLITYCZNA. 

Co się tyczy polityki Egzekutywy, musimy nie- 
stety stwierdzić, iż sytuacja polityczna po okresie 
poprawy znów uległa pogorszeniu. Musimy jednak 
ściśle oddzielić stwierdzenie, iż sytuacja objek- 
tywnie pogorszyła się — od osądzania wyników 
pracy Egzekutywy. Nie można stać na stanowi- 
sku, iż każde pogorszenie się naszej sytuacji po- 
litycznej przypisać należy zaniedbaniu ze strony 
Egzekutywy. Każda partja winna Egzekntywę 
krytykować tylko z tege stanowiska, z którego 
sama byłaby krytykowana, gdyby ona sama była 
Egzekutywą. Mam przekonanie, iż polityczne wy- 
siłki naszej Egzekutywy w Londynie, Jerozolimie 
i Genewie byly wybitne i że pogorszenie się sytu- 
acji jest wynikiem systemu władzy mandatowej. 
szukającej równowag: na fałszywej drodze oscyla- 
cji pomiędzy naszemi interesami a interesami A- 
rabów. Sprzeciwia się to naszym prawom. Stoimy 
ua stanowisku jednolitego kierownictwa politycz 
nego w naszej polityce. Nie można tolerować. by 
obok oficjalnej polityki, z czyjejkolwiek strony 
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prowadzono inuą politykę sjuńską. Walki pomię- 
dzy różuemi poglądami wiuny się toczyć tylko na 
gruncie organizacji sjońskiej. 

JEWISH AGENCY. 

(!) Co się tyczy kwestji Jewish Agency, przed- 
stawiliśmy już, my ogólni sjoniści, stanowisko na- 
sze na A. Č. Stoimy na stanowisku, że w tej dzie- 
dzinie powinny nastąpić pewne zmiany. Wpraw 
dzie nie widzimy  możiiwości wypowiedzeniu w 
chwili obecnej umowy z niesjonistyczną „Fiity” 
uważamy jeduak, iż umowa nie powinna być da 
lej rozbudowana. Należy raczej zmienić ją w tym 
kierunku, by ruch sjonistyczny w Jewish Agency 
otrzymał większe uprawnienia. Udział niesjonisty- 
cznej części musi być zmniejszony Uchwały Kon- 
gresu i Egzekutywy mogą być tylko wówczas 
zmienione przez Radę Agencji (Counal). jeśli do- 
magu się tego trzecia część niesjonistów. Muszą 
to jednak być fizycznie obecne osoby. Zarazem 
podział resortów musi ulec takiej zmianie. by naj- 
bardziej wpływowe i odpowiedzialne stanowiska 
znalazły się w rękach sjonistów. 


PROBLEM MŁODZIEŻY. 

Bardzo ważną sprawą jest problem młodzieży. 
Nazywano nas często, ogólnych sjonistów, pokole- 
niem na pustyni i zdawało się, że nie mamy nale- 
żytej siły przysiągającei w stosunku do młodzie- 
ży. Nasz ruch nie brał należytego udziału w kon- 
kretnych pracach w rec Izrael. Teraz ten stan 
rzeczy uległ zmianie, W dziedzinie Chalucijut nie 
chcemy już odgrywać mniejszej roli od innych par 
tyj. Zadaliśmy kłam twierdzeniu, że można w Pa- 
Jestynie być robotnikiem tylko wówczas, jeśli się 
jest socjalistą, i że nie można być robotnikiem, 
jeśli się nie poddaje teorji walki klas. Stworzyliś- 
my nowy typ chaluca, chaluca ogólno-sjońskiego, 
Nasz ruch młodzieży rozrósł się potężnie. Przed 
czterema laty liczyliśmy w naszych szeregach za- 
ledwie dwa tysiące młodzieży dziś mamy czter- 
dzieści pięć tysięcy zorganizowanych młodych 
członków ruchu. W całym szeregu krajów stwo- 
rzyliśmy silny ruch akademików ogólno-sjońskich, 
którzy teraz jednoczą się w Związek Światowy. 
W ten sposób mamy przekonanie, iż stworzyliśmy 
silne eentrum, bez którego ruch sjonistyczny jest 
niemożliwy. 
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O JEDNOLITE WYCHOWANIE W PALESTYNIE 

Jeszcze jeden punkt pragnę poruszyć. Jest te 
mianowicie doniosły problem jednolitego wycho. 
wania narodowo-kulturalnego w Palestynie, Niedo- 
brze się dzieje, jeśli w robotniczych szkołach le- 
wicy młodzież wychowuje się w duchu kłasowym, 
a w szkołach Mizrachi w duchu pewnej nietole- 
rancji (przerywania na ławach Mizrachi). Bedzie- 
wy domagali się zatem, ażeby w Erec Izrael wy- 
budowane zostało jednolite szkolnictwo na zasa- 
dzie ogólno-narodowego ducha, Pragniemy pro- 
blem ten w sposób poważny rozwiązać drogą pow- 
szechnego porozumienia. 


RÓWNOWAGA MIĘDZY PRACĄ A KAPITAŁEM 


Pragnę jeszcze zareagować na jeden punkt 
przemówienia Bin Guriona. Nie staniemy w obro- 
nie ograniczenia praw robotniczych. Jesteśmy jed- 
nak zwolennikami równowagi pomiędzy pracą ł 
kapitałem, to też cieszy mnie, że Bin Gurion w 
swojem wielkiem przemówieniu mówił też o Cha. 
lucijut kapitału. Pragniemy doprowadzić do po- 
kojowych stosunków pomiędzy kapitałem i pracą. 
Nie chcemy łamać Histadrut Haowdim, żądamy 
jednak dla naszej młodzieży chalucowej takich 
form organizacji, ażeby wytworzył się typ chalu- 
ca narodowego zamiast chaluca partyjnego i aby 
nasza młodzież ogólno-sjońska mogła przeprowa- 
dzić swe przysposobienie duchowe (hachszara ru- 
chanit) w duchu ogólnego sjonizmu. 

Zgadzam się z Bin Gurionem, który dziś oświad 
czył, iż naszem najważniejszem celem jest wybu- 
dowanie Erec Izrael i że w porównaniu z tem 
wszystko inue jest mniej ważne, To jest właśnie 
nasz naczelny postulat. Będziemy żądali, abyś- 
my byli w odpowiedni sposób zastąpieni w Egze- 
kutywie, aby nam dano możność przeprowadze- 


! nia programu naszego ruchu. Nie chcemy jednak 


ius nudum, nie chcemy prawa bez środków, bez 
budżetu. 
SILNE CENTRUM, 

Pragniemy zjednoczyć twórcze siły wszystkich 
części naszego narodu. Powiada stę, wskazując na 
los centrum u innych narodów, że stronnictwa 
środka skazane są na śmierć. Analogja jednak nie 
jest Ścisła. Nie jesteśmy organizacją przymusową, 
a pozatem mamy zupełnie inną strukturę społecz- 
ną, aniżeli inne narody. Organizacja sjońska musi 
koniecznie stworzyć silne centrum dla przywróce. 
nia równowagi pomiędzy skrzydłami. Oto nasza 
główna rola na Kongresie ż po Kongresie. Przez u- 
możliwienie wyborów preżydjum dowiedliśmy, jak 
doniosłe jest znaczenie Światowego Związku O- 
gólnych Sjonistów. Pragniemy ruch nasz i odbu- 
dowę Erec Izrael uwolnić od jadu walki partyjnej 
i klasowej. Oto nasz cel i w tym duchu postawi. 
my konkretne wnioski. (Burzliwe oklaski). 


„W interesie ruchu sjońskiego leży 
stworzenie silnego centrum“ 


Przemówienie tow. Joachima Nelgera na wtorkowem 


posiedzeniu kongresu 


(;) Jak już donieśliśmy, na wtorkowem po- 
siedzeniu Kongresu zabrał głos w dyskusji 
generalnej tow. Joachim Neiger, którego wy- 
wody podaliśmy już w zwięzły n skrócie. Po- 
dajemy obecnie przemówienie tow. Neigera 

w obszerniejszem streszczeniu. 

Jesteśmy już dziś wszyscy zgodni co do tego — 
rozpoczyna mowca — że for.ny naszsj organiza- 
cji są już przestarzałe i muszą ulec reformie. Gdy- 
by obcy, który nie zna sjonizmu i jego dziejowego 
rozwoju, chciał osądzić siłę ruchu 1a podstawie 
składu Kongresu. musiałby dojść do fałszywego 
wniosku, że sjonizm jest na wymarciu wśród sze- 
regów przeważającej większości narodu żydow- 


skiego. Jeśli ten obcy przexona się, że rep.ezenta 
cja ogólnych sjonistów jest słabsza z kongresu na 
kongres, mógłby stąd wyciąznąć wniosek, iż wiel- 


kie masy żydowskich obywateli kupców, rzemieśl- | 


ników i inteligencji zawodowej, opuszczają sze- 
regi sjonizmu i odwracają się od niego. 

Jeśli jednak ten sam obcy obserwator przyj- 
dzie do ośrodków życia żydowskiego, wówczas 
ujrzy zupełnie inny obraz. Spostrzeże wówczas 
iż sjoniści ogólni stoją na pierwszym planie ru- 
chu. Zobaczy tam że ci, którzy dziś stanowią mniej 
szość na Kongresie, reprezentują cały aiamal sjo- 
nism. Ogólni sjoniści mają repreze1tację poli- 
tyczną w krajach, gdzie istiieje 1arodowa polity- 
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ka krajowa, oni to składają największe >liary dla 
sjonizmu zarówno w sensie materjalnyn przez 
utrzymywanie funduszów, jakoleż oliury krwi, 
skoro posylują dzieci swoje do czacnej roboly w 
Palestynie. 

Skąd się bierze — zapyłuje mowca — że Kon- 
gres mie jest wiernem odbiciem rzeczywistego ży- 
cia sjońskiego? Błąd tkwi w przzztarzałych for- 
mach organizacyjnych. Tn stan rzeczy nie da się 
utrzymać, ażeby człowiek, który przypadkowo 
raz na dwa lata zakupuje szekla, człowiek, któ- 
rego sjonizm kosztuje 60 groszy rocznie, ażeby 
człowiek, który nie ma pojęcia o ideologji sjoni- 
zmu, mógł rozstrzygać o naszem politycznem si4- 
nowisku wobec władzy mandatowej 1 Ligi Naro- 
dów, ażeby mógł rozstrzygać o naszym budżecie 
wydatków — dla dochodów bowie n nie czyni prze 
cież nic, — oraz o podstawach w naszej pracy 
rad odbudową Palestyny. 

Ten stan rzeczy nie może być dlużej tołerowa- 
ny, ażeby los Palestyny i ruchu całego byi zawi- 
sły od dzieci, które biora bloki szeklow2 do sprze- 
dawania. Musi przecież istaieć instancja, która 
rozystrzygnie. kto jest sjonistą. a kto nim nie 
jest. 

W dalszym ciągu mowca zwraca się do irakcyj, 
aby nie myślały, że z usunięciem ozólnych sjoni- 
stów pozycja dla nich pędzie lepsza. Przeciwnie. 
bo zarówno fundusze jak i chalucim pochodzą 
z szeregów ogólno- sjońskich. Tylko centrum 
dźwiga Kongres na swych barkach. W interesie 
ruchu leży utworzenie silnego centrum. Lewica 
rieeh nie myśli, że stworzy socjalistyczną Palesty 
nę, przyjdzie bowiem kiedyś czas. że lewica sa- 
ma może być usunięta przez żywioły skrajne. Po- 
ücbnie niechaj prawica nie wyobraża sobie. że 
przez parady i rezolucje odbuduje się Palestyna. 

W konkluzji mowca domaga się, aby ustrój or- 
canizacji został w ten sposób zmienipny, ażeby 
Kongres sjoński był prawdziwem odzwierciedle- 
niem narodu żydowskiego. 


Przylięcie prasowe 
u burmistrza Baxy 


Praga, 29 sierpnia. 

$ Z okazji Kongresu odbyło się u burmistrza 
Pragi, Dra Baxv, przyjęcie prasowe, Prócz pra- 
„y przybyli reprezentanci Rządu czeskiego i Tar 
gów Praskich Dr. Baxa, którego nazwiska. swe- 
go czasu stalo się głośnem w związku z iegoa rolą 
jako oskarżyciela publicznego w procesie Hils- 
nera, przywitał gości, podnosząc znączenie Kon- 
gresu nietylko dla żydostwa całego Świata. zle i 
dla narodu czeskiego, który się cieszy gościną, 
użyczoną wysłannikom żydostwa. 

Wśród miłego nastroju spędził: przedstawicie 
Je prasy Śwlatowej dłuższy czas W salonach re- 
cepcyjnych „Domu Rerrezentacyjnego*, poczemt 
na wniosek jednego z obecnych przedstawicieli 
prasy żydowskiej, uchwalono wysłać nasiępuią- 
cy telegram Mołdowniczy do prezydenta Masa- 
ryke: 

„Z okazil dzisiejszego przyjęcia pozwalają so- 
bie zebrąni przedstawiciele prasy żydowskiej 
przesłać Panu Prezydentowj zapewnienie Śzcze- 
rej | niekłamanej sympatji żydowskiej opin} ca- 
łego świata. 

Pomni wlelu okazyj. przy których nię waka- 
łeś stę Pan ująć się za żydowskim narodem w 
imię sprawiedliwości, poczytujemy sobie za za- 
szczyt złożyć Panu Prezydentowi wyrazy naj 
głębszej podzięki, iakoteż narodowi czeskiemu, 
za którego gości się uważamy. zapewnienia 
szczerej sympatjł. 

Prosimy przyjąć zapównięnie, że zawsze goto- 
wi jesteśmy z całą energią bronić interesów na- 
rodu czeskiego w całej naszej prasię żydow- 
skłej*. 

Telegram ien odczytany został wśród hucz- 
nych oklasków zebranych gości. 


Swiatowa konferencja 
„Hanoar Hacijoni* w Pradze 


$ W Pradze odbyły się obrady Rady Naczel- 
nej światowego ruchu „Hanoar Haciioni* W ob- 
radach wzięł udział członkowie komend kraio- 
wych organizacyj w Palestynie. Polsce Łotwie, 
Litwie. Słowacjt Rumunii. Bukowinie Belgji i 
Węgrzech. Na pierwszych posiedzeniach omó- 
wiono stan ruchu -Hanoar Hacijon * w poszcze- 
gólnych kraiach. Ze złożonych sprawozdań mo- 
źna stwierdzić poważny rozwój tego ruchu w 
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POLSKI PAUL WHITEMAN 


Od 1 września w Barze Dancingu 
Kraków 


ALHAM BRA Sławkowska 30 


Codziennie od godziny 10 wieczór. W soboty, niedziełe i świ 
o godzinie 5.30 FIVE O'CLOCK. NEPI R 


Pod kierownictwem Maksymiijana Friediera 


352%v 


Dobra zadecydowały o walce 


między dobrem a złem w duszy Hindenburga 


*(K) W chwiłi, kiedy Henrykowi Mannowi 
i trzydziestu kilku najlepszym synom German 
ji odebrał rząd hitlerowski ich prawo obywa- 
telstwa, najwyższy dostojnik Rzeszy niemiec- 


kiej prezydent Hindenburg otrzymal z rąk 

okupanta Niemiec, jak Henryk Mann nazwał 

Hitlera. w 19-tą rocznicę bitwy pod Tannen- 

bergiem dar narodowy w postaci dóbr Lan- 

genau. Te dobra rycerskie prezwvższają swe- 

mi rozmiarami i wartością dobra Neudeck, 
| które swego czasu Hindenburg otrzymał ed 

rządu Briininga. Dobra Neudeck obejmowały 

811 hektarów. podczas gdy dobra Langenau 0- 

bejmują 1044 hektarv arnej ziemi oraz 1351 
| hektarów lasów. Sowicie więc oplaciło się Hin 

denburgowi zwycięstwo odniesione w hłotni- 

stych jeziorach mazurskich. nad  zdradzoną 
armją rosyjską generała Samsonowa. Nie bẹ- 
dąc fachowcem militarnym, trudno osądzić, 
kto właściwie odniósł zwycięstwo pod Tan- 
nenbergiem. Są tacy. którzy utrzymują, że 
zwycięstwo odniósł nic Hindenburg, który był 
był tylko firmantem. lecz zwycięzcą w calem 
tego słowa znaczeniu był Ludendorff, który 
wraz z gen. Hoffmannem i gen. Francois opra 
cował płan kampanji: są też tacy. którzy twier 
dzą, że i Ludendorff zwycięstwo swoje zaw- 
dzięcza tylko doskonałemu wywiadowi nie- 
mieckiemu i zdradzie w łonie sztabu general- 
nego armji rosyjskiej, W każdym razie o Ļu- 
dendorffie nie wspomniano podczas tych gło- 
śnych mów w 19-tą rocznicę bitwy pod Tan- 
nenbergien, bo Ludendorff, ten pierwszy pro- 
tektor Hitlera, jest teraz tylko iragicznyni roz- 
bitkiem życiowym, a Hitler chciałby zapom- 
nieć o tem, że kiedyś razem z głównym kwa- 
termistrzem, który przez eztery lata wojny był 
prawdziwym dyktatorem Niemiec cesarskich, 
opracował i przygotował swój nieszczęsny 
marsz z Monachjum na Berlin. 

A zresztą Hitlerowi nie chodziło bynajmniej 
o oddanie hołdu prawdziwej zasludze, lecz o 
splacenie długu wdzięczności zaciągniętego nie 
tyle wobec sędziwego marszałka, ile wobec je- 
go syna pułkownika Oskara von Hindenburga, 
który wydał Niemcy w ręce demagogicznego 
dobosza. Wszyscy jeszcze pamiętają, dlaczego 
właściwie runął generał von Schleicher, bro- 
niąc się przeciwko junkrom, odsłonił rąbek 
tajemnicy okrywającej korupcję akcji pomo- 
cy Rzeszy dla zagrożonego rolnictwa na kre- 
sach wschodnich. Głośno wówczas mówiono 
w Niemczech, że około 2.000 rodzin junkrów 
pruskich przeprowadziła na koszt państwa sa 
nację swvch dóbr zadłużonych. Największy: 
„patrjota” stary Oldenburg z Januschau sam 
też poważnie się obłowił. ale przedtem zaopa- 
trzył Hindenburga w dobra Neudeck, zaku- 
i 
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ostatnich dwóch latach. Rozwój ruchu chału- 
cowego spowodował konieczność :ozbhudowy 
„Hechaluc Haklal-Cioni* we wszystkich tych kra 
iach. 

W związku z tem zainicjowano akcję w kierun 
i ku stworzenia zwartej organizacji światowej . He 
chaluc Haklał Coni“. która ohbeimie wszystkie 
organizacje młodzieży ogólno-siońskiej. (Hanoar 
Haciioni. Achwa. H. A. Z). 

Tem samem równoległe do obrad Światowego 
i Związku Ogólnych Sionistów idzie krystaliza- 
| cia ideowa ` organizacyjna ruchu młodzieży o- 
gólno-sionistycznej. 


pione dla niego przez całe Niemcy jako dar 
narodowy. a przepisane na jego Syna, by w 
len sposób obejść prawe spadkowe na wypa- 
dek śmierci Hindenburga. Gdy więc junkrzy 
uczuli się zagrożeni w swym słanie posiada- 
nia, ponieważ za czasów generała Schleichera 
prasa zaczęła już zbyt szeroko się rozpisywać 
e skandalicznej „Osthiłfe”, pułkownik Oskar 
von Hindenburg przekonał swego ojca, który 
dotychczas w Hitlerze widział tyłko „freitra* 
i najwyżej chciał mu ofiarować ministerstwo 
poczty. że jedynie Hitler może być zbawcą Nie 
miec. Hindenburg, w którego duszy toczyła 
się walka miedzy dobrem a złem. przestał się 
wahać, gdy dobro przybrało postać dóbr ziem 
skich. Zapomniał więc o swej przysiędze zło- 
żonej na wierność konstytucji, nie chciał da- 
lej słyszeć a swym kochanvin Bruningu. któ- 
rego dotychczas traktował jako umiłowanego 
syna a nawet posłał mu futro bv się nie prze- 
ziębił gdy wybrał się w podróż po Niemczech 
wschodnich i — stał się niewolnikiem Hitlera. 
Najlepiej na tem wszystkiem wyszedł sam 
Hitler, doszczętnie bowiem skompromitował 
stojącego już nad grobem starego Hindenbur- 
ga, który przekreślił całą swą przeszłość rv- 
cerską i z rąk krwawego kata Niemiec przyjał 
dar narodowv w postaci 1044 hektarów ziemi 
ornej i 1351 hektarów lasów. W Niemczech 
panuje głód. Walka z bezrobociem jest praw- 
dziwym humbugiem, ale Hindenburg znalazł 
się na liście tych, którzy w tych straszliwych 
dla Niemiec czasach się wzbogacili. 
—000— 


Kto uzbraja Niemcy? 


*W Paryżu ukazała się książka autora ano- 
nimowego pt. „Dostawcy broni", która wywo 
łała olbrzymią senzację w całej Francji. Au- 
tor utrzymuje, że najbardziej znana francuska 
fabryka amunicji Schneider z Creuzot dostar- 
czyła Niemcom tanków, armat i amunicji. 
Tosamo uczynić miała czeska fabryka amu- 
nicji Skody. Narazie tylko przedstawiciel Sko 
dy zdementował kalegorycznie we „Wiener 
Allgemeine Zeitung“ wiadomość o dostawie 
Niemcem amunicji, ale Eugenjusz Schneider, 
główny właściciel fabryki amunicji w Cren- 
zot, jeszcze miłczy. Trzeba wiedzieć, że Schnei 
der z Creuzot jest wielkim patrjotą framcus- 
kim i uchodzi za jednego z najzagorzalszych 
przeciwników pacyfizmnu. Ale ten głośny pa- 
trjotyzm nie przeszkadza mu wcale w dostar= 
czaniu Niemcom tanków i amunicji, któremi 
wróg będzie kiedyś niszczył Francję. 

Być może, że ta wiadomość okaże się fałszy, 
wą. ale jest ona niestety bardzo prawdopodo- 
bna. Istnieje bowiem jedyna międzynarodów- 
ka, która jest naprawdę aktywna — jest nią 
krwawa międzynarodówka fabrykantów bro- 
ni i amunicji. Istnieją liczne dowody, że i pod 
czas wiełkiej wojny Światowej Niemcy po- 
przez kraje neutralne uzupełniały swoją amu 
nicję z Francji i Anglji. A jeśli świat nie może 
się dotycliczas jeszcze rozbroić. zawdzięczać to 
może też i w dużej mierze — tej krwawej mię 
dzynarodówce. 


Zbrojenia powietrzne 
Niem'ec 

*Donieśliśmm onegdaj, że w „Petit Pari- 
sien” ukazał się dlugi artykuł Pawła Benazeta, 
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ad Edd 
senackiej 
jfowietrznej. wykazując. že Niemevw, 
nie ozgiadują się na istniejące  zóbowięrzania 
miedzynarodowe. planowe - przeprowadzają 
złiojenia powieltznć. Zmobilizowano wszyst- 
kie fabryki aeroplanów uposażono je w naj- 
lepszy materjał i we wyszkolony personal te- 
chniczne. W Niemczech czynnych jest obec- 
nie 150 falrmyk neraplanowych. które są już 
obronie w stanie wvlwarzać miesiecznie co- 
nanniiej 2.200 acropłanów. 

Na marginesie artykułu Benazela dodaje 
wiedeńska .Arbceiterzeilung* następujące in- 
formacje: Na zadządzenie Goeringa jako mini 
stra aeronautvki utworzono cały szereg no- 
wych fabryk aeroplanów. Towarzystwo akcyj 
ne Auto Union, będące własnością Saksonji. 
utworzyło w małej miejscowości IFrla. zam- 
kniętej dla obcych turystów, swą fabrykę a- 
eropłanową. W Erli odbywają się obecnie ek- 
sperymeniy z nowym typem statku powietrz 
nego nadającego się do celów wojennych. 
Równocześnie fabryka lokomotyw  Henschla 
w Kassel z polecenia Goeringa rozszerzyła swą 
produkcję o dział aeroplanowy. Jednem sło- 
wem, Niemcy systematycznie i gorączkowo 
przeprowadzają zbrojenia powietrzne. 


„Biut undi Ehre'' 


8 Jeden z przyjaciół naszego pisma nadesłał 
nam wycinek z fachowej gazety nienieckicj — 
czasopisma ofertowego „„Eberswalder Wirtschaft 
zeitung“, Ciekawy jest w tem piśmie anons firmy 
Carl Schmidt Sohn A. G. Solingen. zalecający 
„fitr Hitler-Jugend und Jungvolk“ specialne no- 
Że przeznaczone zdaje się dla użytku podczas 
wycieczek podróży itp. Ogłoszene podaje wzór 
takiego noża. Na rękojeści widzimy oczywiście 
swąstykę, ale ciekawszy jest napis na ostrzu. — 
Brzmi on: „Blut und Ebre“. Krow... krew... Bez 
krwi nie może się hitleryzm obejść... 


Dóokoła sprawy mymłany fówarów 
między Niemcami a Palestyna 


(:) Berlio. (ŻAT) „Deutscher Łandhande!s- 
Bund“ donosi, iż zawarty został (?) układ w 
sprawio importu pomarańcz z Palestyny do Nie- 
miec. Na podstawie tego układu Niemcy masą 
kupować w Palestynie pomarańczy na sumę od 
8 do 10 milionów marek. Palestysa natomiast 
nabędzie wyroby przemysłowe za podwójną su 
' mẹ z Niemiec. 

Zarówno pomarańcze, które mają być impor- 
owane do Niemiec, jak i artykuły eksportowane 
do Palestyny, muszą być transportowane wyłą 
cznie ną okrętach niemieckich. Rząd niemiecki 
mianował komisię celem sfinalizowania układu 
ì przygotowania ratyfikacji.  „Landhandels- 
bund“ dodaje, że z ceł importowych za poma- 
mąfńcze palestyńskie wpłynie do skarbu Rzeszy 
mitjon marek. 

(:) Londyn. (ŻAT) W związku z komunikatem. 
ogłoszony: przez niemiecki  „Landhandels- 
bund“ w sprawie układu handlowego między 
Pafestyną a Niemcami, biuro ŻAT-nej zwróciło 
gię u imformacje do zainteresowanych kół żydo- 
wsikich, Wchodzące w rachubę koła żydowskie 
w Londynie, jak również w Palestynie. zakomu 
uikowały w odpowiedzi ŻATnej, że do tei pory 
w kołach tych nic nie wiadomo o tego rodzaju 
układzie, 


Bojkot antyżydowski 
w Niemczech 


(:) Bertin. (ŻAT) „Israelitisches Familienblatt" 
"donosi, że na wszystkich sklepach aryjskich w 
Gólsenkirchen wywieszono antyżydowskie plaka 
ty bojkotowe, podpisane przez kierowniciwo 
partyj rarodowo-socjalistycznej treści następują- 
cej: „Rozpomądzenie zarządu okręgowego par- 
tji narodowo-socjalistyczne; w Gölsenkirchen. Roz 
Porządzenie niniejsze winno być wywieszone 
we wszystkich sklepach chrześcijańskich. Raz 
jeszęze zwracamy uwagę, Że wszyscy człanko- 
wie narodowo-zocjalistycznej partii robotnicze: 
i padporządkowanyche jej ciał, bezwzględnie om: 
Cm powinni żydowskie sklepy I domy towaro- 


sprawozżdwecy Trancuskiej komisji 
(AGATA 


| 
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Rząd jedności narodow 


G Za posredniciwem prezydznia ministrów Sai to doszedł w Japonji do skutku rząd jedności na- 


rodowej, mający stanowić podstawę silnej i je dnolitej polityki narodowej. 
rządu przywódcy obu wiełkich parlyj w Japonii, 


premjera admirała Saito (we środku), wstąpili do 


karon Wakatsuki, przywódca partlji Minszito (na lewo) i Suzuki, przywódca 


Dzięki usiłowaniom 


partji Seiyukai (na 


brawo). Obaj przywódcy partyjni są w gabinecie ministrami bez teki. 


policyjne 


Nowy podział m. Krakowa na komisarjaty 


Utworzenie nowych komisariatów, oraz trzech 


posterunków i wartowni 
Kraków, 31 siespnia. 

C) Z dniem 26 b. m. wprowadzany został nowy 
podział miasta Krakowa na komisarjaty poalieyj- 
ne, przyczem uruchomione będą Posterunki Policji 
Faństwowej w celu skuteczniejszej ochrony krań- 
ców miasta, 

W związku z nowym podziwem I Komisarjat 
obejmie dzielniww I — Śródmieście i VW Kieparz. 
gwanicząc od zachodu z HIE Komisarjatem wzdłuż 
ulie: Grodzkiej, Franciszkańskiej, Straszew= kiego. 
Podwale. Dunajew:kiego. Batorego i Długiej: od 
północy z 1 Posterunkiem P. P- (Krowodrza) 
wzdłuż ul. Kamienucj; na wschodzie z nowoutwo- 
rzonym VI Komisarjatem (administracyjnym) 
wzdłuż terenów kolejowych i na południu z IV 
Komisarjatemi wzdłuż plant dietlowskieh i ul. św. 
Sebastjana. Siedziba komisarjatu dotychczasowa 
przy ul. Starowiślnej 15. 

III Komisarjat obcjnnje dzielnicę IV — Piasek 
i HI — Nowy Świat. Od wsehodu granicę Komi- 
sarjatu stanowi zachodnia granica I Komisarjatn: 
od zachodu granica Komisarjatu biegnie wzdłuż 
Al. 8-ch Wieszczów, zachowując w swoim obsz:- 
rze Akademję Górniczą i Park Krakowski: na po- 
łudniu granicę Komisarjatn stanowi Wisła i ul. 
Podzamcze do zbiegu z uł. Grodzka. Siedziba Ko- 
misarjatu przy ul. Łobzowskiej 16. 

II Komisarjat obejmuje dzielnice: XII — Pół- 
wsie Zwierzynieckie, XIII — Zwierzyniec i XIV 
— Czarna Wieś, mając na wschodzie wspólną z 
III Komisarjatem granicę, na południu — granicę 
wzdłuż Wisły, a na północy — granicę wspólną 
z 1 Posterunkiem P. P., biegnącą wzdłuż ulicy Jul- 
jusza Lea. Siedziba Komisarjatu dotychczasowa 
przy ul. Kościuszki 46, 

I-szy Posterunek P. P. obejmuje dzielnice: XIV 
— Łobzów, XV — Nowa Wieś į XVI — Krowo- 
drza. Na północy i zachodzie granica Posterunku 
odpowiada granicy miasta, na wschodzie Poste- 
runek graniczy z VI Komisarjatem wzdłuż ul. 
Prądnickiej, a na południu z Komisarjatami I. M 


i M Siedziba Posterunku w zabadowaniach dwor- 
ta towarowego, 

IV Komisarjat obejmuje dzielnice: II — Wawel, 
VII — stradom i Vill Kazimierz, mając na pół 


; nocy od Wisły do torów kolejowych granicę współ 


Dia wszystkieł naszych Szan. Abonentów wprowadzam 
do 30-go września b. r. ulgowy bonament udzielaja 


50% z ceny prenumeraty 


Każdy prenumerator, akonujący już „Nowy Dziennik“ po normalne 
cen'e w miejscu stałego zamieszkania, może zamówic DRUG: 
abonament dla swej rodziny, wyjeżdżającej na letniskc. 
U7gow: złcneneni kosztuje w raszej Adrministrecji Zł 8:20 
plus koszta przesyłki poczt. Zł 1, razem Zł 4°30 miesięcz. 


nią z Komisarjatami Ii MI, od torów kolejowych 
do ulicy Gliniancj wzdłuż ul. Grzegórzeckiej — z 
Komisarjatem — z Komisarjatem VI, od wseho- 
du wzdłuż ul. Glinianej —— z 2 Posterunkiem P. P. 
(Pąbie). a od zachodu i poludnia Wisłę. Siedziba 
Komisarjatu uotychezasowa przy ul. Grodzkiej G5. 

V Komisarjat obejmuje obszary miasta pałożo- 
ne na poludniu od Wisly (w całości), Siedziba 
Komisarjata dotychczasowa przy ul. Józetińskiej 
14. 

Nowoutworzony VI Komisarjat obcjmuje dziel- 
uice: VI —- Wesolu i XVII — Warszawskie. Gra- 
nicę stanowi na zachodzie — 1 Posterunek P. P, i 
tereny kolejowe, na wschodzie — granica miasta i 
2 Posterunku P. P. wzdłuż ulic Piaski i Glinianej 
do Grzegórzeckiej, a na południu granica Komi- 
sarjału LV. Siedziba Komisarjatu przy ul. Koper- 
nika 32. 

2.gi Posterunek P. P. obcjmuje dzielnice: XIX 
— (Grzegórzki, XX — Dąbie i Osiedle Oficerskie. 
Na zachodzie ma wspólną granicę z Komisaria- 
tami IV i VI. na północy — granica miasta, a na 
południu — Wisła. Sidziba Posterunku przy ulicy 
Grzefrórzeckiej 114. 

Zlikwidowany zostaje dotychczasowy Komisar- 
jat kolejowy, a na jego miejsce powstaje 3.ci Po- 
sterunek P. P. z siedzibą w zabudowaniach dworca 
zachodniego. 

Oprócz wyżej wyszczególnionych zmian, uru- 
chomione zostaną Wartownie Policji Państwowej 
w Płaszowie (na stacji kolejowej) i w Zakrzówku 
(siedziba ul. Twardowskiego 80). Obie Wartownie 
podlegać będą V Komisarjatowi. przyczem pła- 
szowska obejmie dzielnicę XXI — Płaszów a dru- 
ga dzielnice: X — Zhkrzówek i XI — Debniki. 
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Tragedija eksmifcwanej rodziny 


żydowskiej 


(;) Z Wilna donoszą: Onegdaj w godzinach wie 
czonych posterunkowy u post. PL. przechudząc 
"ul. Zarzeczną znalazi w jednej z biam 5 padrżu- 
'eonych dzieci żydowskich w wieku od I do 12 lal. 
(Dzieci siedziały cichutko na bruku. drząc z zimna 
fi jak później ustalono — z glodu. 

, Po odprowadzeniu na posteruask najslarszy 
rchłopiec Nuchim zeznał co następuje: Rodzice ich 
Inazywają się Szaja i Bela Jonisz i zamieszkiwa- 
Hi przy ul. Końskiej 26. Przed kilku dniami ro- 


dziņa Joeiszow wycksmilowana zastała z miesz 
kania. Przez kilku dm cała rodzima bląkula się 
po Wisuch niuasla, daremuie kolatajas do drzwi 
towarzystw HMuuntreptjnych. 

boprowadzeni do rozpaczy rodzice podrzucm 
dzieci na ulicy. sumi zas. jak twierdzi ełopczyk. 


udal się dokądś w ceiu poszukiwania zarobków. 

Wobec tego. iż wedle opinji sąsiadów n..szczę 
śliwi rodzice mogą targnąć się na życie. polica 
wszczęła energiczne poszukiwania za zaginionymi 


Wielkie nadużycia w Banku Handlowym 


w Poznaniu 


(0 W tych dniach z rozkazu prokuratora are- 
aztowano 7 urzędników  pozaańskiejo oddzialu 
Banku Handlowego w Warszawie pod zarzutem 
wielkiej delraudacji Prokurent baaku Tadeusz 
(Wróblewski, działając w porozumieniu z byłym 
prokurentem firmy „Blask* w Poznaniu, p. Nie- 
wieckim dopuścił się nadużyć. dvskontując iałszy 
we weksle Dochodzenie, które władz» bankowe 
wszczęły natychmiast po aresztowaniu, dopro- 
wadziły do ustalenia, iż niezależnie od lyskonta 
fałszywych weksli, Wróblewski dopuszczał się 
w banku znacznie większych oszustw, korzysta- 
jąc z zaułania, jakiem się cieszył i braku kontroli. 
Okazało się, iż Wróblewski łącznie zdztraudował 
około 200.000 złotych, pieniądze te częściowo wy- 
dał on na budowę luksusowej wili w Poznaniu 
Willa ta, składająca się tylko z 6 poxojów, urzą- 
dzona była wręcz po książęcemu. Poza budową 
tej willi Wróblewski wydawał bardzo wiele pie- 
niędzy na kosztowne podróże ze swą przyjaciół- 
ka, również urzędniczką banku. Jadwigą Kaczyń- 
ską. Wróblewski, który ma żonę i dwoje dzieci, 
urządził sobie w centrum Poznania luksusowa gar 
sonierę, ażeby tam bezpiecznie mógł się spotykać 
z Kuczyńska, która w Poznaniu nosiła powszech- 
nie miano najpiękniejszej „platynowej blondynki“. 
Z Kuczyńską Wróblewski wyjeżdżał często za- 


granicę, na początku r. b. spędził z nią zimowy 
urlop w Berlinie. Po powrocie wykorzystując na- 
iwność swej małżonki, wmówił w nią, iż musi 
zaopiekować się „panną Jadzią” z banku, w któ- 
rym pracuje i skłonił małżonkę, ażeby zgodziła 
się na zamieszkanie p. Kuczyńskiej w ich willi. 
Pokoje, które zajmowała Kuczyńska. urządzone 
były z przepychem, ściany wybite byłv błękitnym 
jedwabiem w myśl życzenia kochanki. Gdy Wró- 
Łlewski znalazł się już za kratkami, w banku po- 
częto mówić o innych jeszcze nadużyciach. do- 
konywanych przez innych urzędników. 

Nadużyć dopuszczała się także druga bara urzę- 
dników, Franciszek Kamiński i Helena Michałow 
ska, oraz jeszcze jeden urzędnik banku zdefrau- 
dował Iałszując konta. 600000 zlotych. Urzędnik 
ten umarł. 

Dotychczas aresztowano 7 osób, m. iu. żonę Wró 
blewskiego, która podejrzana jest o to że wiedzia- 
ła i brała udział w nadużyciach 'nęża. Na wieść 
6 aresztowaniu Wróblewskiej, przybyli z Warsza- 
wy do Poznania rodzice jej, uchodzący w Pozna- 
niu za iniljonerów, nazwiskiem Lipitz. W związ- 
ku z ujawnioną afera wyjechał z Warsztwy do 
Poznania prezes Rady nadzorczej Banku Handlo- 
wego b. minister August Zaleski. 


wg p 


Związek Żydów uczestników walk 
o niepodległeść Polski odyradza się 
od asymilacji 


6) W tygodniku „Ilustrowana 'Frybuna War- 
szawska* pod redakcją p. Witołda Jedlikowskie- 
go ukazał się artykuł o „Zwiazku Żydów Uczest- 
ników Walk o Niepodległość Polski“, w którym 
autor atakuje wszystkie żydowskie 1arodowe or- 
ganizacje w Polsce i propaguje krańcową asymi- 
lację. W zwiazku z tem zarząd główny „Związka 
Żydów Uczestników Walk o Nispodlezglość Pol- 
ski“ w podkreśleniu apolityczaego charakteru 
Zwiazku stwierdza, że nie pozostaje w żadnym 
stosunku organizacyjnym ani redakcyjnyn z wy- 
żej wymienionym tygodnikiem. 


Niemiec wnosi skargę za rozpowszech= | 


nianie pogłosek, iż jest zwolennikiem 
Hitlera 


(G) W związku z ruchem bojkotowyn przeciw- 
ko hitlerowskim Niemcom  rozpowszechniano w 
Równem pogłoski, iż syn miejscowego „iemiec- 
kiego właściciela kina p. Berendta (student uni- 
wersytetu lwoskiego) jest zwoleanikien Hitlera 
i brał udział w znanych w swoim czasie wystą- 
pieniach antyżydowskich we Lwowie. W tych 
dniach p. Berendt wytoczył sprawę trze:n Żydom 
w Równem za rozpowszechnianie o nim oszczer- 
czych wiadomości. 

Ojciec studenta zwrócił się też do Lwowa z proś 
ba o przysłanie „czarnej listy“, 3a ktorej figu- 
rują wszyscy uczestnicy endeckich wystąpień we 
Lwowie. aby dowieść. że syn jego nie figuruje na 
tej liście 
Skazany za wywieszenie iranspareniu 
anfysemickiego 

(;) W starostwie grodzkiem warszawsko śród- 
miejskiem odbyła się rozprawa karao administra 
cyjna, na której postawiono w stan oskarżenia 
niejakiego Szczepana Kołankowskiago, technike 
warsztatowego, zamieszkałego przy ul. Przemy- 


słowej 2. Oskarżony zawiesił na drutach tremwa 
jewych przy zbiegu św. Krzyskiej i Nowego Świa 
tu transparent z napisami anlysemizkicri, nawo- 
łującemi do ekscesów, Kolankowski został skaza- 
ny na 30 dni bezwzględnego aresztu 


Prof. Hirschfeld zaproszony do Rygi 


(;) Prof. Hirschfeld. dyrektor Państvowego Za- 
kładu Iligjeny, który występował jako rzeczo- 
znawca m. i. w krakowskim prozasie Gorgono- 
wej, został zaproszony do Rygi dla dokonania 
ekspertyzy w sensacyjnym procesie między dwie- 
ma rodzinami Jacobsonów i Portnych > zamianę 
dzieci w zakladzie ginekologicznym. Prof. Hirsch- 
feld, twórca metod badania krwi, ma przeprowa- 
dzić ekspertyzę krwi. któraby u możiiwiła sądowi 
rozstrzygnięcie sporu. do której rodziny ma nale- 
żeć dane dziecko. 


Liferaf skazany za nawoływanie 
de buntu 


(:) Lubelski sąd okręgowy rozpatrywał sprawe 


p. Józefa Łobodowskiezo b. redaktora miejsco- 
wego pisma literackiego „Barykady”. W wyniku 


rozprawy Lobodewski skazany został za obrazę 
władz administracyjnych i nawoływanie do bunlu 
na 2 i pół roku aresztu. 


Sąd doraźny . zbrodnię polityczną 

G) W nadehodzacu sobotę na sesji wyjazdowej 
w Kobryniu (województwo poloskie) sad dorażny 
z Brześcia nad Bugiem sądzić będzie sprawę -eiu 
osób, z których S-nuu oskurz0uyca jest o zbrodnię 
zdrady stanu, a jedna osoba o podżeganie do tej 
zbrodni. Ogółem stanie przed sadem docaznym 9 
osób. Liczba ta nie była dotąd notowana w ekre- 
sie dwuletniego trwania sądów docażnych. Je- 
dnocześnie będzie to pierwszy proces doraźny, ma 
jacy podłoże polityczne. Tło sprawy stanowią zaj 
ścia, jakie miały miejsce z pozzatsiem imes:zea 
sierpnia w okolicach Kobrynia. „dzie grupa zło- 
żona z 70 osób, przeważnie włościan. napadła 
osobników tamicjszych, poczem dokonała napudu 
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Olbrzymie tiumny! N.cby wała oisniew 
Vonadto w pregr. uajnowsza tygod.ł NA Pruner d: 

X sobuted Jne g Jpop W niedzielę A. sim mz. 11. t prze. | 
2 poranki fimiowe BARY z Anny Onurą. Dla mh. 

| JozwolkDy Croy kuejsi FA Ó 21 


A E o 


penan 


ua posterunek pario juy, ktery osiczutwanu. prze 
czem jeden Z palicjsniow mane u i Rila Za 
rzadzena akcja wladz bezniecziaswa  złikwido- 
wała te ruchawkę, przyczem 2) esooy poźżsaZenoO 
sadowuiefwn zwyczajnetnu, 3 dorażacmu, u pozo- 
stali ziaezli Pozn Syu uczestulka m tej ruewtowe 
ki stame przed sądem dovaznyn lenna Momie 
na Kapłan znana na tamiejszya: terenie dziala: 
ezka komunistyczua, oskarżona 0 podjudzanie 


Zajście miało miejsce 3 i 4 sierpnia, podczas gdy 
Kaplanówna znalazła się w więziealu już 5t lip- 
ca. Wszystkim oskarżonym grozi kara śmierci 0- 
skarżonych bronia adwokaci warszawscy Szumań 
ski, Dabrowski, Renkel i Winawer, pozostałych 
okrońcy z urzędu. 


Aki oskarżenia przeciw zabójcem 
$. p. Tadeusza Hołówki 


(;; Agencja Wschód donosi: Prokurator sadu 
okręgowego w Samaorze sporządził akt oskarże- 
nia w sprawie zabójstwa śo Tadeusza Hoiówkt 
w ?Truskawcu Akt oskarżenia został wniesiony do 
sadu. Jako oskarżeni figurują: Alessander Bunij, 
byly odźwierny w ponzjonacie SS Słażebniczek w 
'Fruskaweu, Mikolaj Motyka, znany z innvch pro- 
ccsów terorysiów ukraińskich i Monan Baranow. 
ski. student IF roku połitechnisi. Wszyscy trzej 
oskarżeni są o wspóludział w zabójstwie śp. Ho- 
Jówki. Sprawa laczy się z przebiegiem procesu 
przed sądem doraźnym, w któryn na kacę śmier- 
ci skazani zostali: Biłas i Daniłyszyn. 

Ponadto akt oskarżenia ściga Bunija i Baranow 
skiego za przynależność do UON. Akt oskarżenia 
nie obejmuje przynależności Motyki do UON z te- 
go powodu, że był swego czasu — przed kilku 
miesiącami — skazany za przynależność do UON. 
i karę odsiaduje 

Rozprawa przeciw trzem wymieniony:n oskar- 
żonym odbędzie się w Samborze, prawdopodobnie 
już w drugiej połowie września br. 


Major - zabójca wydalony z korpusu 
oficerskiego 

C) Najwyższy sąd wojskowy zajmował się. głos 
śna sprawą zabójstwa na dancingu, na którym 
z rąk majora dypl. Jerzego Stawińskiego w loka- 
lu kawiarni Cafe Caucasien w Warszawie padè 
Śp. inż. Jankowski. Powodem tragicznego epilo= 
gu było zblieżnie się zmarłego inżyniera do stoli- 
ka, który zajmował oficer. Gdy śp. Jankowski! 
poprosił do tańca jedna z towarzyszących efice= 
rowi kobiet, doszło między deaatem a oficerem 
do ostrej scysji Jak zeznali świadkowie, oficer. 
uderzył w twarz śp. Jankowskiego, w chwili, gdy, 
ten był obrócony, a ponadto oskarżony złekcewa- 
żył bilet wizytowy śp. Jankowskiego, kiedy ów, 
wręczył mu go po zajściu, Sąd pierwszej instan= 
cji skazał majora Stawińskiego za zbrodnię za- 
bójstwa dokonaną w afekcie na 2 lata więzienia. 
Wyrok ten nie zadowolił ani prokuratora ani 0- 
brońce Prokurator żądał zaostszenia wyroku 
przecz podwyższenie wymiaru kary i wydalenia o- 
ficera z korpusu oficerskiego, obrona zaś żąda 
ła uniewinnienia a co najwyżej uznania oskarżone 
go winnym przekroczenia obrony koniecznej. Po 
półgedzinej naradzie, sąd najwyższy ogłosił wy- 
rok, oddałajacy kasację majora i uwzględniający 
częścicwo zażalenie prokuratora. Sąd mianowicie 
orzekł wydalenie majora z korpusu igan 1 
konfis skate na rzecz skarbu państwa broni, zapo- 
mocą której dokonał zabójstwa. 
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REPERTUAR KINOTEATRÓW KRAKOWSKICH 
ADRIA: „Sto 


melion mioł 
APOLLO: „Dr. Moreau“ 
ATLANTIC: „Skippy“ (Jazic Cuoper, 
Greca. Jackie Sean), Kobert Coagan). 
DOM ŻOŁNIERZA: „Panieska z profaxcia" (0s- 
si Oswalda). 


Miteż 


PROMIEŃ: „Natrhnienie* (Greta Garbo) i „igra 
nie z miłościa: (Henry Garat. 
SŁONCE: „Arsen Lupia“ : „Elip 1 Flap". 


SZTUKRAG Z ansatlantyk" 
NANDA: „Ostatnia carowa:  Tolm. Ethen $ Lie 
ne! Barrymerowie) 


UCIECHA: 5 pupilów’ (Marj 


Dressler). 


„Emna 1 jeż 


Biz. 10, 
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„NOWY DZIENNIK" piątek' 1. IX. 933. 


Apel do kobiety żydowskiej! 


O bezwzględny bojkot fowarów niemieckich 


$ Warszawa (ŻAT). Centralny Komitet Anty- 
hitlerowskiej Akcji Gospodarczej ogłasza nastę- 
pujacą odezwę do kobiety żydowskiei w Pcd- 
Sce: 

Niemcy, które uchodziły za wielki kraj kultu- 
ry. poetów i myślicieli, dostały się w szpony bar 
barzyńców. Cokolwiek dotyczy kultury, humani- 
taryzmu, godności ludzkiej ł wzniosłości. jest 
brutalnie deptane nogą. Całe ostrze tego barba- 
rzyństwa jest zwrócone w pierwszym rzędzie 
przeciwko Żydom. Żydostwo niemieckie, które w 
długim szeregu stuleci zapuściło korzenie w zie- 
mie niemiecka, najlepsze swe siły oświęcając 
kulturze i cywilizacjł niemieckiej, iest obecnie 
Z nielitościwą bezwzględnością I systeimatyczno- 
ścią wytępiane Żydzi zostali pozbawieni w hit- 
łerowskich Niemczech najelementarniejszych 
praw, życiem ich i mieniem pomiata się bezkar- 
nie. 

Dochodzące z hitlerowskich Niemiec hiobowe 
wieści o losie naszych braci wstrząsnęły da głę- 
bi żydostwem całego Świata %ą oni bezlitośnie 
wypierąmi z każdej dziedziny życia gospodarcze 
zo.  łateligencja żydowska jest wypędzana ze 
swych dotychczasowych placówek pracy. Mła 
dzieź żydowska nie jest dopuszczana do nauki 
utiwersyteckiej, absolwenci szkół wyższych i 
średnich nie mają dostępu do egzaminów. Bestie 
ldtlerowskie dążą do wygłodzenia ludności żydo- 
wskiej. Okrutniejszym jeszcze jest los nieszczę- 
szych Żydów, więzionych w obozach koncentra- 
cyjmych I więzieniach. Brak słów dla wiernego 
opisu tych nadludzkich cierpień naszych braci A 
tymczasem hitlerowskie Ntemcy z dnia na dzień 


stają się coraz bezwstydniejsze i zuchwalsze. 
Dochodzi nas głos niewinnie przelewanej krwi 

braci naszych. Cóż jednak począć możemy? Po 

poważnym namyśle reprezentanci sku- 


uzim i 
pień żydowskich we wszystkich krajach doszli 
do wniosku, że jedynym środkiem zwalczania 
bestialskich barbarzyństw oprawców hHitierow 
skich jest wyłącznie zdecydowany i bezwzglę- 
dny bojkot gospodarczy. Niemcy są bowiem kra- 
jem eksportowym, a skoro tylko im silę da we 
znaki upadek eksportu, będą one zmuszone do 
i zmziany kursu i restytucji praw żydowskich. 

Do Ciebie, Kobieta Żydowska, — matko. żo 
ne siostro i córko, do Ciebie która jesteś gospo- 
dynią domu, zwracamy się Z vaglącenm wezwa 
niem: pod żadnym pozorem i w żadnym wypad- 
ku nie kupuj towarów pochodzenia niemieckie 
ga! Pani żydowskiego domu nie wolno nabywać 
nic — żadnych artykułów. produktów, wyrobów, 
sprzętów domowych, przyrządów piśmiennych 
preparatów kosmetycznych i t. d. — zgoła nie. 

| co pochodzi z kraju Hitlera, 

Ty. szlachetna matko żydowska, któraś we 
włelowiekowych dziejach naszych urosłą do po- 
staci wprost [egendzrnei. która jesteś uosobieniem 
wierności. ofiarności ! czułości, Ty również o- 
becnie połlimiesz cały ogrom obarczającego Cię 
zadania i wraz ze swemi dziećmi staniesz u bo- 
ku męża do narzuconej nam walki obronnej. — 
Chodzi bowiem o naszą, Twego narodu, egzy- 
stencję. Świat winien się przekonać, Iż nie jeste- 
śmy gatunkiem tworów niższych, z tkórym wszy 
stko można bezkarnie czynić. 


— 
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PRYMAT TENNISA POLSKIEGO POD ZNAKIEM 
ZAPYTANIA. 


Tioczyński zwycięża Hebdę 6:2, 2:6, 6:4. 


(D W dokończeniu meczu drużynowego tenni- 
owego między Legją warezawaką a LKT we Lwo- 
wie odbył się sensacyjny mecz między byłym mi- 
atrzem Polaki Tioczyńskim, a obecnym mistrzem 
(1982-33) Hebdą, w którym Tłoczyński pokonał 
zwego długołetniego rywala w 3 setach. Zwycię- 
stwo to było zasłużone, Tłoczyński był silniejszy i 
lepszy. W ten sposób prymat tennisowy Polski 
znajduje się pod znakiem zapytania. 


(1) CRAMM I KRAHWINKEL zdobyli mistrzo- 
atwo tennisowe Niemiec na rok bieżący w singlu 
panów i pad. 

WĘGRY —WŁOCHY mecz pływacki miedzy- 
państwowy w Rzymie zakończył się gładką wygra 
ną Węgrów 22:8 pkt. 

SCHERENS zdobył wielką 
Antwerpii. 

REPREZ. ROBOTNICZA KLUBÓW POLSKICH 
I ŻYDOWSKICH okręgu warszawskiego rozegra- 
ły przedmecz spotkania Polska — Austria. zakoń 
czony remisowo 3:8. 


REPREZĘNTACJA POLSKI NA MECZ LEKKO- 
ATLETYCZNY Z CZECHAMI. 


(!) Komisja ..trzech* Polskiego Związku Lekko- 
atletycznego ustaliła ostateczny skład reprezen- 
tacji lekkoatletycznej Polski na mecz z Czechosło- 
wacią jak następuje: 

100 mtr. - Sikorski. Twardowski (rezerwa Ło- 
packi). 200 m. — Biniakowski. Marciniec; 400 m. 
Biniakowski. Marciniecz <00 mtr. — Maszewski. 
Kuźmicki; 1500 mtr — Kucharski, Kuźmicki; 5 
klm. — Fiatka. Kurpera (rezerwa Puchalski): 110 
mtr. płatki — Nowosielski Niemiec: 400 mtr płot- 
ki — Kostrzewski. Maszewski: 4 X 100 m. — Bi- 
niakowski. Twardowski. Sikorski. Łopacki: 4 x400 
mtr. — Biniakowski. Marciniec. Kucharski. Ko- 
strzewski: skok w dał — Sikorski. Luckhaus fre- 
zerwą Twardowski); skok w wyż — Niemiec, 


nagrodę kolarską 


Święto narodowe Holandji. 


(1) Wśród panujących świata z godnością kró- 
lewską jest obecnie tylko jedna kobieta. Jest nią 
królowa Holandji, Wilhelmina (Helena Paulina 
Marja) Orańska, która święci dziś 31 sierpnia 58-4 
rocznicę swych urodzin. Dzień ten obchodzony jest 
w Holandji jako święto narodowe. 


Królowa Wilhelmina jest córką króla Wilhelma 
II Orańskiego, który zmarł w r. 1890. Koronacja 
Wilhełminy odbyła się jednak dopiero w r. 1898, 
po dojściu młodocianej następczyni tronu do peł 
noletności, W 3 lata potem królowa Wilhelmina. 
poślubiła księcia Henryka Mecklenburg-Schwerin. 


Holandja, wierna idei pokoju, zachowała neu- 
tralność w czasie wojny Światowej, dokonawszy 
natomiast ,„podboju* nowych ziem wytężoną pra- 
cą. Tym pokojowym podbojem jest uzyskanie no- 
wych terenów uprawnych i mieszkalnych drogą 
zasypywania zatoki Zuidersee. 


Jeszcze łacińska nazwa tej zatoki Lacus Flevo 
(Jezioro Flevo) dowodzi, że był tu w odległych 
czasach rodzaj jeziora. oddzielony pierścieniem 
lądowym ad Morza Północnego i Oceanu Atlanty: 
kiego. W r. 1287 północne wybrzeża jeziora Flev: 
zostały zerwane i zmyte falami morskiemi i wted 
to wysunął się rząd wysepek pomiędzy dzisiejszą 
północną Holandją i Fryzją. Oddawna już inżynie 
rowie holenderscy planowali osuszenie wód, któ- 
re wdarły się w ląd holenderski. Plsny te urzeczy- 
wistnia wreszcie królowa Wilhelmina, podpisując 
w dniu 14 czerwca 1918 r. dekret o osuszeniu jezio 
ra Zuidersee. Prace, związane z tym potężnym pla- 
nem, zostały więc rczpoczęte jeszcze w tym okre- 
sie, kiedy na świecie szalała wojna. Roboty za- 
kreślone są na 24 lata, roczny ich koszt wynosi 

| 10 milj. guldenów. Owocem tych prac ma być zdo- 
| bycz 220.000 ha nowego lądu. 
EO AA OOOO 
| Pławczyk; skok o tyczce — Klub. Sznajder; rzut 
kulą — Heljasz. Siedlecki: rzut dyskiem — Heljasz 
| Siedlecki; rzut oszczepem — Luckhaus, Turczyk 
| (rezerwa Wł. Mikrut). 
— m—— 
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Kobiefa na fronie 
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Moda dla sfarszych pań 


(1) Starsza pani! Zdawałoby się takie proste po- 
jęcie. Być może kiedyś — ale nie dziś — w cza- 
sach, gdzie wszystko takie jest względne. Kogo 
określimy mianem „starszej pani“? Czy tę — po. 
dziewczęcemu smukłą, wysportowaną matkę troj' 
ga dorosłych dzieci, którą doprawdy trudno jest 
odróżnić od jej własnej córki? Najsurowszy i naj- 
złośliwszy krytyk nie odważyłby się zaliczyć pa- 
ni X do „starszych pań", mimo, że samą z czaru- 
jącym uśmiechem przyznaje się do tego, iż wszyst 
kie jej koleżanki szkolne są już siwowłosemi mā- 
tronami, oddawna już nie mającemi pretensji de 
młodości, Mniejsza zresztą o definicję „stara“ czy: 
„młoda“, ale każda kobieta chyba rozumie, ża 
przedewszystkiem nie wolno jej wyglądać śmiesz- 
nie. To, co jest modne, modne jest dla wszystkich 
— dla starych i młodych, z tą jednak różnicą, że 
csoha starsza powinna przedewszystkiem  strzeę 


, się przesady. Z kolorów należy wybierać to, co jest 


najdyskretniejsze, najmniej rażące. Najodpowied- 
niejsze odcienie dla osób starszych — to szary, 
granatowy. beige. czarny, bronzowy, niektóre to- 
ny lila. Bardzo miłe i wdzięczne są materjały im- 
prime. szczególnie czarno-szare i czarno-białe. 

Z fasonów również należy wybierać te, które 
zbytnio nie podkreślają figury. Suknia nie powin- 
być ani za długa, ani za krótka. Starsza pani nie 
powinna również stroić się w suknie zdobne w fal- 
banki i bufiaste rękawki. Widok przesadnie wyde- 
koliowanych pleców u osoby starszej nie jest tak- 


į że dopuszczalny. Nie znaczy to, żeby starsza 0S0-. 


| 
| 


ba musiała być koniecznie zapięta po szyję, a rę- 
kawy musiała mieć koniecznie zakończone man- 
kietami. To samo można powiedzieć o okryciu i 
kapeluszu. Zarówno jedno jak i drugie powinny, 
być pozbawione cech ekstrawagancji. Okrycie po- 
winno być solidne — raczej ciemne niż jasne, ka- 
pelusz nie za duży i nie za mały. 

Umiar i dobry smak obowiązuje również i przy 
wyborze obuwia. Osoba starsza powinna nosić 
ciemny półbucik, ewentualnie czółenko zapinane 
na pasek, Obcas najlepiej słupkowy. Trudno po- 
myśleć. żeby starsza pani włożyłu jasny ekscen- 
tryczny pantofelek na niesamowicie wysokim fran 
cuskim obcasie. Dobry smak i poczucie godności 
starszej osobiy wyznaczą jej granicę, której sama 
nie zechce przekroczyć. 

Céline. 
Á a] 


Habsburgowie w walce o swe... 
majątki 

(1) Młodszy brat ostatniego cesarza austrjackic- 
go Karola, arcyksiążę Maks bawi sbecnie we Wie- 
dniu, dokąd przyjechał za wiedzą rządu austriac- 
kiego jako hrabia Maks von Wernberg za pasz- 
portem francuskim. Arcyksiążę Maks przyjechał 
do Wiednia z Budapesztu, by w imieniu Habsbur- 
gów przygotować proces domagający sie zwrotu 
majątków rodziny habsburskiej, 

Jak wiadomo, skonfiskowano Habsburgom w pań 
stwach sukcesyjnych ich majątki, pozostawiono 
im tylko na Węgrzech dobra Rackeve, dom w Bu- 
dapeszcie, zamek Wartholz w Austrji, gdzie teraz 
mieści się pensjonat, oraz małe dobra w Austrji. 
Dochody z tych posiadłości pozostawionych Habs- 
hurgom są minimalne. Habsburgów pozostało 80 
rzłonków, ale niektórzy stracili swe prawa jako 
członkowie rodziny z chwilą, gdy złożyli przysię- 
ge na wierność republice. Do tych „niewiernych“ 
należą m. in. synowie arcyksięcia Franciszka Sal- 
watora, zięcia cesarza Franciszka Józefa. Jeden 
z nich, arcyksiążę Klement Salvator ożenił się nle- 
dawno z hrabiną Elżbietą Ressegnier i 2a zgodą 
byłej cesarzowej Zyty nazywa się obecnie hrabia 
Altenburg. Inni weszli w związki morganatyczne 
a temsamem również wystąpili z rodziny Habs- 
kurgów. Do procesu przystąpiło tylko 50 Habs- 
burgów. 
E o a a E 


INFORMATOR WOJSKOWY. 


() Z. T. K. KRYNICA: Odroczenie istnieje do 
23, a dla medyków do 25 roku życia. W razie nie- 
wcielenia przeniesiony Pan zostaje do rezerwy. Na 
wyjazd potrzebne jest zezwolenie władz wojsko- 
wych. 


——. 
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Jarmark płodów ziemi, wód i lasów 


(Korespondencja własna). 


Wilno, w sierpniu. 


(1) Targi Północne. Brzmi to i tajemniczo i na- 
wet nieco groźnie. Coś jakby szerokie rozłogi pod- 
biegunowej tundry, gdzieniegdzie porośniętej kę- 
pami karłowatych brzózek — smętna. bezkresną 
mowaina, na której bieleją namioty jakiegoś ludu 
koczowniczego, co uwziął się nagle, aby hurtem i 
masowo wyprzedać wszystkie skarby swej ziemi. 

Nie z tego. Niema żadnej tundry. Niema ko- 
czowników. To tylko stare poczciwe Wilno zaka- 
salo nagle rękawy, splunęło w pracowite garści i 
tak ot sobie z niczego, panie kochaneńku, jak po 
dzić dzień mawiają jeszcze podle Ostrej Bramy, 
urzędzado sobie w tym roku Targi Północne. 

Jaz trzecie zkolci. Tak, proszę państwa. 

I niechaj nikt sobie nie wyobraża, że to jakaś 
„Pewuka* z olbrzymim wspaniałym pokazem, o- 
bejmującym całokształt i t. d. Nie! Zasobny Po- 
znań i butny Lwów mogą sobie pozwolić na XII, 
XII i więcej porządkowych cyfr łacińskich. Ubo- 
gie Wilno zdobyło się zaledwie na „trójkę“, ale 
może były w zupełności zadowolone z siebie. 

Jest dobrze. Przytuliła się ta bidulka wystawa 
wileńska jadnym bokiem do Góry Trzykrzyskiej, 
drugim do klasztoru, bo tu i bogobojnie i zacisz- 
nie. Zezuje trochę wystraszona na Wilejkę, pły- 
mącą tuż obok i porykującą w pasji niczem dorosła 
duża Wilja. Przycupnęła sobie nieboga, moknąc 
wśród szarugi, niby zacna babuleńka  wileńska, 
którą strach przed deszczem zapędził na ciasne 
podwórko. 

Jest tego podwórka... Ech, pocóż zaraz mówić o 
obszarze. Wystarczy właściwie powiedzieć, że jest 
wystawa i są pawilony, a w nich zebrane wszyst- 
kie bogactwa ziemi wileńskiej. 

Z temi bogactwami wystąpił przemysł i handel. 
Wystąpiło rolnictwe i rzemiosło. Tak zgodnie, tak 
jednomyślnie, jak może nigdzie. Signum temporis. 

Bo to nie jest przypadek, ani kurtuazja, ani na- 
wet ohęć reklamy ze strony takiego Stradomia, 
czy Zakładów Żyrardowskich, czy wreszcie Schei- 
blera i Grohmanna, wystąpienie na terenie Wilna 
z wługnemi pawilonami. Przecież ten teren ubogi 
w znacznej części, jeśli chodzi o wieś, samowy- 
starczalny, po dziś dzień chodzący w samodziałach 
'i szarych płótnach własnego wyrobu, nie przed- 
stawia chyba dla wielkiego przemysłu przędzal- 


niezego żaduych szczególnych, narazie przynaj- | 
mniej, widoków zbytu. A jednak Zakłady Żyrar. j 


dowskie zmontowały przecież na wystawie szereg 
maszyn tkackich, które wśród zwałów lnu czesa- 
nego czy Biojącego w snopkach pod ścianami, war 
czą í pracują posłusznie, tkając długie, wielome- 
trowe ręczniki czy prześcieradła. 


Nie. To objaw otrzeźwienia, Krajowy przemysł 
włókienniczy, zasilający dotąd swe maszyny prze- 
ważnie włóknem zagranicznem, zrozumiał zdaje się, 
nareszcie potrzebę i konieczność nawet korzysta- 
nia z leżącego tuż pod ręką przędzalniczego surow 
ca krajowego. A zapasów tego surowca jest nie- 
przebrana moc. Cała wystawa jest jedną propa. 
gandą krajowego lnu, konopi i wełny, a dalej drze 
wa, skór, ryb i futer. Całego bogactwa tej ziemi. 
Jest wielkim krzykiem o pomoc, o kupca, o na- 
bywcę. 

— Produkujemy wiele. Mamy wszystkiego 
wbród. Możemy nakarmić, ogrzać i odziać was 
wszystikih — wzywają wileńskie wzgórza piasz- 
czyste i nieprzebyte lasy i głębokie przeczyste je- 
ziora rybne. — Przyjdźcie i kupujcie. Dopraszają 
się o to głosem zebranym na Targach Północnych 
eksponatów, reprezentujących tu te wszystkie 
skarby, które marnują się i leżą odłogiem. nie 
znajdując dość nabywców. 

Mnóstwo tu tegc rzeczywiście. Ta ziemia wileń- 
ska, to przecież coś w rodzaju swojskiei Kanady 
czy innej Kalifornji. Nigdzie w całej Rzeczypospo- 
litej, jak długa i szeroka, nie znaleźć takich gru- 
bych, takich solidnych bali sosnowych czy dębo- 
wych, jakie na Targach Północnych, pocięte na 
równe deski lub w całości, wystawiła miejscowa 
dyrekcja leśna. I próżno szukać gdzieindziej ta- 
kiego słodkiego miodu i takich tłustych ryb i ta- 
kich smacznych grzybów, no i takich konopi i ta- 
kiego lnu. 

Z tych zapasów nieprzebranych wszelkiego eu- 
rowca, powinnyby jaknajszybciej,  jaknajobficiej 
wl czerpać wszystkie gałęzie naszego A 

J. T. 


| 
ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


(1) H. G.: Narazie przerwaliśmy. 

CZYTENICZKA R.: „Ognisko Pracy „Kraków“ 
Stolarska 15. — Biuro WIZO narazie jeszcze nie- 
czynne. 

M. M.: Nie dla nas. 


| 


| 


R A 


Str. 14_ 


Przy bólach ub zawrotach głowy, szumie W u- 
szadi, bezsenności, łem saumopoczuc u, podrążnie- 
niu, należy natychmiast zastosować wypróbowany 
przy tych dolegliwościach środek — wodę gorzką 
Feanciszka-Józeia. — Zalecana przez lekarzy. 


CZWARTEK. 31. SIERPNIA. 


Kraków (312'8). 11/57: Sygnał, hejnał. 12/05: Ply 
ty. 12'25: Przegląd prasy, komunikat meteorologi- 
czny, 12'35: Płyty. 12'55: Dziennik powdniowy. 13: 
Płyty. 1525: Komunikat gospodarczy, 15'35: Płyty. 
16: Słuchowisko: „Dolina Czarnego Potoku“ w opr 
M. Sterbówny. 16'30: Koncert kameralny (z płyt). 
17: „Przegląd czasopism kobiecych“ — p. M. An- 
kjewiczowa, 17'15: Koncert muzyki lekkiej, dyr. 
Seredyński, 18'15: „Młode lata króla Stefana" — 
p. K. Koźmiński. 18*35: Arte i pieśni w wyk. M. 
Dolskiei-Sieradzkiej. 19'05: „Skrzynka pocztowa“ 
— inż. St. Broniewski, 19'20: Rozmaitości, komuni- 
katy. 19'40: Felieton: „Barwność placów targo- 
wych w Polsce“ — p. Fr. Szyimanówna. 20: Konm- 
cert ork. symf. pod dyr. J, Ozimińskiego. J. Czapli- 
Cki (baryton), L. Urstein (akomp.): Czibulka, Mosz- 
kowski, Strauss, Gounod, Rossini Xerdi, Czajłbow- 
ski, Rachmaninow, Greczaninow, Bizet; w przer- 
wach: dziennik wieczorny. wiadomości bieżące, ko 
munikat L O. P. P.22: Muzyka taneczna, 22'25: Wija 
domości sportowe, komunikat mitęorologiczyy i PO 
licyiny, 22'40: Muzyka taneczna. 

$ Warszawą (1411'8). 7—8: Sygnał czasu, pess 
poranna, gimnastyka, płyty, dziennik poranny, 
chwiłk gospod. domowego. 11'57: p, Kraków. 12053 
Koncert popułargy. 12'55—1905: p. Kraków. 1905: 
Płyty, 19'20—23: p, Kraków. 

Katowice (4087), 7—8: p. Warszawa. LIST 
16/30: p. Kraków. 16'30: Recital fonitep. K. Szażrem= 
ką. 17—19'05: p, Kraków. 1905: Felieton sSponkowy: 
— M. Mikita, 15'/20—23: p. Kraków. 

Lwów (3307) 7—8: p. E a S2: -e 
Kraków. 

Rzym (441'2). 13/06, TT'15: Konoegty. 208: "Wes 
ska opara kosmiczna. 

Praga (4886). 1040, 1230, 1468: Muzyką lekia, 
19'25: Sonata Możaria. 20%0: Odósniia czaridijaj< 
stów. 21: Mmzyka holenderskie. 2785: Koucet, 

Wiedeń (516'1). 12: Koncert. 16°40: „Z życiu mie” 
topenzą" — F. Damaschka. 1720: rami SZA 
19-05: „Den Nanreubof* — operetka J. Hellera, WO 
Muzyka taneczna. 
a 


pozpowozechniajcie „NOWY DZIERNIK * 


MYRA CRUHENBERG. 


Nieobiiczalna 
kobieta 


*— Łaskawa pani, czy mogę mieć nadzieję, 
że panią jeszcze ujrzę? 

— Nie, to jest wykluczone! 

— Miałbym pani wiele do powiedzenia. 

— Więc prosze. niech pan mówi! 

— Tutaj, w towarzystwie, to nie jest moż- 
liwe. To, co mam pani do powiedzenia, można 
powiedzieć tylko w cztery oczy. 


— Gdzie? 

— W mojem mieszkaniu. Jutro! 

— Pan oszalał! 

— A więc żadnej nadziei? 

— Zadnej! 

Nazajutrz wieczorem pojawia się w jego 


mieszkaniu. 

— Wpadłam tylko na sekundę, aby zaosz- 
„ czędzić panu daremnego czekania. 

— Dziękuję, łaskawa pani. Czy nie zechcia- 
łaby królowa zdjąć palta? 

— Wykluczone. Muszę już odejść. 

— Chyba pani nie wierzy sama, że panią tak 
odrazu wypuszczę? 

— Ciekawa jestem. w jaki sposób pan to u- 
czyni? 

— Poprostu zamknę drzwi na klucz. 

— Zawołam policję! 

— Łaskawa pani... 


— Proszę mnie nie dotykać! 
— Niech mi pani przynajmniej przyrzeknie, 
że ją niebawem znowu zobaczę. 

— Nigdy już nie przestąpię progu pańskiego 
mieszkania! 

— Więc będę jutro oczekiwał panią u Fre- 
Catalana. 

— Nie przyjdę! 

Nazajutrz wieczorem czekał daremnie. Za- 
telefonował do niej. 

— Hallo! Łaskawa pani, 
od godziny u Fre-Catalana. 
— Pawiedziałam przecież, że nie przyjdę. 

— Mam nadzieję, że jednak... 

— Jeśli ja mówię „nie”, to pozostaje „nie”! 

— O ile pani nie jest tchórzem, to przyjdzie 
pani do mnie pojutrze. 

— Nigdy w życiu! Zresztą jutro wydaje się 
pan być zajęty, 

— Skąd pani to na myśl przyszło? 

— Ponieważ zaprasza mnie pan na pojutrze. 
Jutro przychodzi prawdopodobnie jakaś inna 
kohieta? 

— Jeśli mam być szczery, to tak jest. 

— W takim razie cdwoła pan tę wizytę! 

— To bardzo trudna sprawa. 

— Dlia chcącego niema nic trudnego. Przyj- 
dę jutrol 


czekam tutaj już 


Następnego wieczoru przychodzi do jego 
mieszkania. 
— Drugie nakrycie było prawdopodobnie 


przeznaczone dla tamtej kohietv? 
— Qdwołałem te wizyte. 
— Dziękuję, nie ruszę niczego. Nie biorę ni- 


— Jestem w pańskiem mieszkaniu. jesteśmy 


czego, co nie jest dla mnie przeznaczone. 
— W takim razie ja wezmę nakrycie tej da- 
my, a pani oddam moje, 
— Chyba że tak! 
— Białe wino, czy czerwone? 
— Nie woino mi pić, bo odrazu jestem pod- 
chmielona. 
— Czyż to byłoby takiem wialkiem nieszczę 
ciem? 
Niech pan nie zadaje tyle pytań! 
— Jestem taki zakochany, łaskawa panit 
— Powtarzał pan to już niejednokrotnie. 
— Pani sobie ze mnie żartuje. Wogóle juź 
się nie odezwę! 
— No i co? 
— Proszę? 
— Pańskie milczenie nie jest zajmujące. 
— Czegoż chciałaby pani najchętniej postu- 
chać? 
— Naprzykład, że pan jest we mnie zako- 
chany. 
--— Powiedziała pani przecież przed chwilą... 
— Pan się przyczepia do każdego słowa! Czy 
przechodzimy tutaj kurs tzziki? 
— Czy mogę panią chociaż jeden raz poca- 
łować? 
— Przy najmniejszej próbie opuszczę pańs 
skie mieszkanie! 
— Trudno! W takim razie zrezygnujęł 
Niech mi pan zdradzi jedno... 
— (Co mianowicie? 


sami. piliśmv wino. dlaczego pan mnie wła- 


ściwie nie caluje?... 


=. 


POCŁOSKI. PRZEKONANIA... 


Emisja nowej pożyczki 
wewnętrznej 


(U) W sferach finansowych stolicy krąży pogło- 
eku. jakoby rząd nosił się z zamiarem emitowania 
uowej pożyczki wewnętrznej. Pożyczka twka we- 
dle rych informacyj miała być przedewszystkiem 
przeznaczoną na pokrycie stale co miesiąc zwięk- 
szającego się deficytu budżetowego. Pożyczka 
miałaby wynosić 120 miljonów zł, przyczem 60 
milionów mieliby pokryć urzędnicy państwowi i 
komunalni, a pozostałych 60 miljonów komunalne 
oraz prywatne instytucje finansowe. 


Te same koła przy- 
pominają, że wypuszczona w swoim czasie pożycz- 
ka budowlana znalazła swoich głównych odbior- 
ców w kołach urzędniczych, 


Redukcja urzędników albo płac 


(D) W kołach urzędniczych panuje przekonanie, 
Że w najbliższym czasie wśród powodzi dekretów. 
jakie mają być ogłoszone, rząd w drodze dekretu 
wprowadzi zmianę uposażeń urzędniczych. Usta- 
nowionych będzie 15 kategoryj płac stałych. Je- 
dynemi dodatkami mają być: dodatek funkcyjny 
oraz dodatek rodzinny dla tych, którzy mają żo- 
nę i przynajmniej jedno dziecko. Szczeblowanie nic 
ma mieć zastosowania. 

Jeżeli chodzi o redukcję to w sferach rządo- 
wych ścierają się dwa prądy. Jeden zmierza do 
tego, ażeby zmniejszyć gaże o 10 do 15 procent, 
drugi uważa obniżkę płac za niewskazarą i wy- 
powiada się raczej za redukcją urzędników i eta- 
tów i ten atoi ną stauowisku redukcji liczby urzęd- 
ników o 10 procent. 

Kierunek ten wyraża przekonanie, że redukcja 
mie powinna być przeprowadzona mechanicznie, 
alə w drodze selekcji urzędników pod kątem wi- 
dzenia interesów państwowych. Najmniej miałaby 
redukcja dątknąć poczty i koleje, a poważnie mo- 
nopole państwowe, Ministerstwo Spraw Wewn. 
i Min. Spraw Zagranicznych. 


KRONIKA KRZJOWA 
Nowa taryfa celna 


(9 W Min. Przemysłu i Handlu czynione zą 
przygotowania do wprowadzenia w życie nowej ta- 
ryty celnej, której stawki poczną obowiązywać. 
jak wiadomo, od 11 października r. b. W sprawie 
tej odbywa się szereg konferencyj, które mają u- 
atalić dalsze wytyczne naszej polityki celnej. 


Umowa celna z Z. S. R. R. 


(5 W ciągu najbliższych dni nastąpi wymiana 
not między ministerstwem spraw zagranicznych a 
poselstwem Związku Sowieckiego w Warszawie w 
aprawie umowy kontyngentowo-celnej. Umowa ta 
wyszczególni ulgi celne. z jakich korzystać będą 
towary sowieckie w imporcie do Polski, a także 
nowe kontyngenty przywozowe dla towarów so 
wieckich do Polski. Umowa powyższa umożliwi 
Sowietem import do Polski do 1 kwietnia 1934 r. 
wartości od 10 do 15 milionów złotych. 


` 


Walka z nieuczciwą konkurencją 


(!) Ustawa z dnia 2 sierpnia 1926 r, o zwalc232- 
niu nieuczciwej konkurencji -- daje radzie mini- 
strów możność regulowznia handlu detalicznego 
w tym sensie, aby dawne towary były sprzedawa- 
ne w przepisanych jednostkach oraz z uwidocznie- 
niem ilości, jakości i miejsca pochodzenia (pro- 
dukcji). Obecnie rozważana jest sprawa wydania 
"ozporzątłzeń wykonawczych w stosunku do 3 ga- 
tezi handlu, gdzie stwierdzono objawy nieucezci- 
wej konkurencji, 


„NOWY DZIENNIK" piątek 1. TX. 1933 


W zakresie sprzedaży świec — spotyka sie nie- 
zgodne z rzeczywistością oznaczanie wagi paczek, 


używanie ciężkich opakowań papierowych oraz 
używanie do wyrobu świec namiastek małowar- 
tościowych. 

W zakresie handlu skórami gotowemi rozpo- 
wszechnione jest wypauszczanie na rynek ekór bez 
uanaczenia miejsca produkcji i podszywanie się 
pod solidne garbarnie, jake rzekamych producen- 
tów danego towaru. 

Spotyka się fałszowanie sody amonjakowej i 
krystalicznej. Do sody amonjakowej w oryginal- 
nych workach. zaopatrzonych w plombę fabrycz- 
ną i z napisem, stwierdzającym, że worki zawie- 
rają 98 procent czystej sody, dodawane są bez- 
wartościowe domieszki tak, że ze 100 kg oryginal 
nej sody sporządzają nawet do 400 kg. sody fał- 
szowanej, 

Te trzy objawy nieuczejwego handlowanią mo- 
gą być zwalczane właśnie na drodze wydania od- 
powiednich przepisów prawnych. 


Opłaty na akcję interwencyjną 

(5) Zgodnie z naszemi zapewiedz ami, opracowi- 
ny został projekt rozporządzenia P. Prezydenta, 
ustalująey opłaty na cele akcji interwencyjnej i 
sposób ich pobierania. Wysokość opłat tych jest 
dość znaczna, jeśli chodzi o dopłaty do podatków 
przemysłowego od obrotu į gruntowego, natomiast 
opłaty ubojowe są stosunkowo dość niskie. Na ca- 
łość sum, ściągniętych na cele akcji interwencyjnej 
składać się zatem bedą: 1) dodatek od podatku 
przemysłowego od obrotu w wysokości 10 procent; 
dodatek ten pobierany będzie jedynie od płatni- 
ków podatku przemysłowego od obrotu od grupy 
I-szej do grupy V włącznie; 2) dodatek do podat- 
ku gruntowego w wysokości 10 proc., który po- 
bierany bedzie od właścicieli gospodarstw rolnych 
z wyłączeniem jednak degresji, oraz gruntów, znaj 
dmjących się na obszarach województw wschod- 
nich; 3) podatek ubojowy, który wynieść ma 3 zł. 
ed sztuki bydła rogatego, 50 gr. od cielęcia, 1.50 
zł. od sztuki nierogacizny. Akcja wymiarowa i po- 
borowa ma być pawierzona gminnym i powiato- 
wym związkom samorządowym, Do tego rozporzą- 
dzenia przygtewywane jest również rozporządze- 
nie wykonawcze. które ustali dokładnie sposób 
wymiaru i poboru opłat na cele akcji interwencyj 
nej. Omówieniem projektu tego rozporządzenia 
zajmie się Rada Ministrów już na najbliższem po- 
siedzeniu. 


Kary za przekroczenia ustawy 
o ubezpieczeniach społecznych 


$ Nowa ustawa o ubezpieczeniu społecznem. do 
której opracowywane są obecnie przepisy wy- 
kopawcze, przewiduję kary za wykroczenia zaró- 
wno pracodawców, jak į ubezpieczonych przeciw- 
ko postanowieniom ustawy. Bardzo ostro karane 
będą wykroczenia za niezgłoszenie w terminie prze 
pisanym zatrudnionego pracownika do ubezpieczą! 
ni, Pracodawca bębdzie za takie wykroczenia pod- 
legat karze grzywny do 500 złotych. Pracodawca, 
który w zgłosztniach. listach płac. hb wykazach. 
przepisanych ustawą, poda nieprawdziwe dane, ub 
udzieli nieprawdziwych wyjaśnień, albo wogóle 
odmówi ubezpieczalni udz elenia wyjaśnień wbrew 
obowiązującym przepisom, podlegać będzie karze 
grzywny do 3.000 złotych. 

Za potrącanie pracownikom przy wypłacje za- 
robku wyższych kwot z tytułu przypadających na 
pracowników części składek, aniżeli przew duie u- 
stawa, grozi pracodawcy kara grzywny do 500 zło 
tych, niezależnie od obow azku zwrócenia praco- 
wafkom nieprawnie pobranych kwot. Odpowie- 
dzialność karna grozi pracodawcy, który w termi- 
nie nie wpłaci składek przypadających na zatrud- 
nionych u niego pracowników, niezależnie od obo- 
wiązku uiszczenia potrąconych kwot wraz z odset- 
kami zwłoki. 

Przepisy nowej ustawy postanawiają, że upra- 
wniony do Świadczeń z instytucji ubezpieczeń spoe- 
łecznych. nie stosujący się do postanowień regula- 
minu dla chorych i polecen lekarzy, może nięc ka- 


- Nr. 240 


rze pieniężnej w formie pozbawenia go zasiłku 
chorobowego do wysokości 40 proc. tygodniowego 
zasiłku. Osobą uprawniona do Świadczeń, która 
świadome pożycza lub odsprzędaje własne dokę- 
menty. służącę do uząsadnienia praw do świad” 
czeń. jnnym osobom, celem bezprawnego uzyska- 
nia przez nie świadczeń, podlega karze grzywny 
w podwójnej wysokości strat, ponesionych z tego 
tytułu przez instytucję ubezpieczeń społecznych. 

Za podawanie przeź pracowników świądomię n'e 
prawdziwych danych. lub wyjaśnień celem uzyska 
na nie przysługujących m praw do świadczeń, — 
zrozi kara grzywny do 100 złotych, 


Kiedy odwołać się 
od wezwania do wykupn 
Świadectwa przemysłowego 


Jakkolwiek w ostatnim roku praktyka władz skar 
bowych co do podc qzania przedstębiorstw, Zwła- 
szcza handiowych, pod wyższe kategorję Św'a: 
dectw przemysłowych nieco złagodniała. jest jes- 
uak rzeczą ważną ocena charakteru, jaki posiada 
wezwanie władz skarbowych do wykupu innego 
świadectwą przemysłowego. Naiwyższy Trybunał 
Administracyjny orzekł niedawno, że wezwanie ta- 
kie nie jest ani orzeczeniem, ani zarządzeniem, pod 
legaijącem zaskąrżenii w administracyinym toku 
instancji. Dopiero Z chwilą wszczęcia przez władze 
Skarbowe odpowiedniego postępowania represyi- 
nego przysługuje podatnikow prawo do odwolan'a 
się we właściwym trybie. 


Odżydzanie... 


(C) Ze sfer kupieckich piszą nam: 

istnicje w Poznaniu fabryka baterji „Centra“, 
której gros odbiorców stanowią Żydzi kupcy ży 
dowscy. Z początku też „Centra“ zatrnudniała 
pewną ilość Żydów. kiedy jej chodziło o wpro- 
wadzenie się na rynek. Obecnie, kied y ten cel 
został osiągnięty, zwolniła firma „Centra* pra- 
wie wszystkich swoich podróżuiących i zastęp- 
ców Żydów. Żydzi spełnili swoją robotę, Żydzi 
mógą odejść... 


Okazje do handlu z zagranicą 


$ Firnma importowa w Amsterdamie pragnie na- 
wiązać stosunki handlowe z fabrykami sztm:znezo 
jedwabiu i rękawiczek skórkowych. Firma belgji- 


| ska interesuje sę eksportem z Polski tkanin druko- 


wanych bawełnianych. muślinu bąwełnianego żor- 
żęty, tkanin gładkich ; fantazyjnych oraz tkanin pła 
szczowych. Firma belgijską pragnie eksportować z 
Polski obwwie skórzane i gumowe. Firma szwaica”- 
Ska poszukuję przedstawicjelstwa polsk ej fabryk: 
dywanów. 

Bliższych iniormacyj udzielą biuro Izby Przemy 
słowo-Handlowej w Łodzi, 


Zamówienia 
telefoniczne 


na prenumeratę s 
„Nowego Dziennika“ £ 
zgłaszać można Ba Nr 102-7: * 


„Nowy Dziennik 
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Projekt nowelizacji przepisów 
o eksmisjach 


(:) Wzrastająca z dnia na dzień liczba wyroków 
eksmisyijnych zmusza władze centarlne do zasta- 
mowienia się nad wytworzona sytuacją, Zaznaczyć 
należy, że katastrofa tą zagraża nie tyłke w stoli- 
cy, ale i w innych miastach, gdzie akcja pomocy 
ne jest zupełnie prowadzona, lub zaqaiduje się na 
bardzo niskim poziomie. To też ograniczenie zarzą 
dzeń tylko do nakazu przygotowywania pomje- 
szczeń dla bezdomnych byłoby niewystarczające. 
Walka z bedomnością musi pójść po drodze ograni- 
czenia eksmisyj w tych wypadkach kedy eksmisje 
te opierają się na formalnem brzmieniu ustąwy, a 
gdzie istnieje dobra wola ze strony lokatora do 
płacenia. 

Jak nas informują, wysunięty został projek! zno 
węlizowania przep sów ustawowych w tym sensie, 
by lokatorzy. którzy przejawiają ną  Tozprawie 
sądowej chęć Zapłącenia należności nie byli arara- 
żeni na eksinisię. Zmniejszyłoby to ilość wyroków 
eksmisyjnych o conajmniej 50 proc. 


Nowe kartki pocztowe 


(:) Mnisterstwo Poczt į Telegrafów wprowa- 
dza w obieg z dniem 20 września br. kartkę po- 
cztową ze znaczkiem wartości 10 gr, Znaczek ną 
kartce tłoczony jęst w kolorze czerwonym i przed 
stawia widok Placu Zamkowego w Wiurszawie 
z kolumną króla Zygmunta III. Na znaczku znajdu 
łe się czarny nadruk „10 zr.'; Pierwotny napis 
„20 gr.“ jest przekreślony 6-mą liniami poz omemi. 

Cena kartki łącznie ze znaczkiem wymosi 10 gr. 

Kartka jest przeznaczona do korespondenciji 
miejscowej; według obowiązującej bowiem taryfy 
pocztowej, opłata od kartki miejsoowei wynosi 
10 gr. 


Wielki pożar w Bieżanowie 


(:) Jak już w części wczorajszego nakładu do- 
mieśliśmy, wybuchł późną noca z wtorku na środę 
wielki pożar w Beżanowie koło Krakowa, Poża! 
wybuchł w zabudowaniach dworskich baronowei 
Czeczowej obok drożdżowni. Pastwą płomieni pa 
dła olbrzymia stodołą. w której mieściły się zbjory 
300 morgów. Spałiła się również znajdująca sie w 


Z opery 


„FAUST“, OPERA GOUNODA 


Gościnne wystepy Ady Sari, H. Hornera, 
Dolnickiego 


Z. 


(:) Po wieloletnie; przerwie mieliśmy znowu 
sposobność ujrzenia i usłyszenia p. Hermana Hor- 
mera, basisty znanego nam jeszcze z występów 
gościnnych w operze przy ul. Rajskiej Onegdai 
sze przedstawienie „.Fausta* w operze kraket- 
wsk'ej stało pod znakiem tego fenomenalnego 
Śpiewaka. bo wszak rola Mefista jest owym 
gwoździem, stanowiacym miernik udania się 
przedstawiunia gouncodowskiei opery. Nie darmo 
ma partyturze tej opery widneje na tytułowej 
stronie demoniczna postać uśmiechniętego Me- 
fisa. P. Herman Horner stworzył kreacje do- 
skonałą pod każdym względem. Głos iego pod- 
czas długich lat pobytu zagranicą nabrał pełni 
brzmienia i pewności ntomacji przyczem ude- 
rzała olbrzymia skala głosu. poczynając od nai: 
niższych tonów basso profundo do całkiem wy- 
sokich regestrów. Również pod względem 
aktorskim występ p Hornera zadowolił w zupeł- 
mości, przypominając w pewnych momentach 
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DZIS W „UCIESZE“ 
EMMA i jej 5 pupilków 


Stan Laurel i Oliver Hardy znani jako FLIP i 
program zajmie, ubawi, wzruszy 


Wielki program humora i' wzruszeń! Występują: 
najlepsza aktorka  charakterystyczna Ameryki, 
zwana „Wallace Beery w spódnicy MARJA 
DRESSLER, oraz fenomenalni 

FLAP, nadto Jean Hersholt i Myrna Loy. 
i rozśmieszy wszystkich! 


Ten 
3534x 


stodole wieika młockarnią. Na miejsce pożaru 
przybyły trzy oddzały straży pożarnei z Krako- 
wa, a akcja 'atunkowa trwała do rana. Przy- 
czyna pożaru dotąd nięustalopą. Szkody wynoszą 
60.000 złotych, 


== 

— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK: Rynek 13, 
ul. Retoryka 1, Lubicz 7, Stradom 6, Karmelicka 
9i Kalwaryjska 27. 

— POCIĄG POPULARNY DO CZĘSTOCHO- 
WY. Dyrckcja Okr. Kolei Państwowycn w Kra- 
kowie organizuje w niedzielę 3 września wycie- 
czkę pociagiem popularnym z Krakowa do Czę- 
stochowy. Cena przejazdu tam i z powrotem zł 
650. Kraków odjazd godz. 6:30, (ząstocnowa przy 
jazd 915, Częstochowa odjazd 1848, Kraków 
przyjazd 2119 Bilety sprzedają i udzieiają infor- 
macyj: PRP. Orbis“ Rynek gł. Orbis“ plac Ko- 
łecjowy. „Wagons- Lils- Cook“ al. Sławkowska 12 
i Polski Związek Furvstyczny ul. Szpitalna 36. 

— WYCIECZKI KOŃMI DO OJCOWA. Biuro 
Turystyczne Związku Strzeleckiego orgumzuje w 
ciągu miesiąca września br. każdej niedzieli wy- 
cieczke końmi do Ojcowa. za opałtą zł 350 cd oso 
by łącznie z obiadem. przewodnikami i biletami 
wstepu do grot ilp. Wvjazd o godz. 8 rano z Ryn- 
ku Kleparskiego nowego (koniec ul. Długiej). 
Zgłoszenia cecdzienie przyjmuje biuro Długa 39, 
I. p. od godz. 17—19, w sobote vd godz. 15—17. 
Liczha uczestników ograniczona. 

— W SPRAWIE POCIĄGÓW POPULARNYCH 
DO WIEDNIA, W związku z wyjazd:m pociągów 
popularnych na uroczystości Sobieskiag» do Wie- 
dnia, których powrót z Wiednia prz? widziany 
został na 15 września (piatek), uzyskał Polski 
Związek Turystyczny dla części uczestaików, pra- 
gnących dokładniej zwiedzić Wiedeń. przedłuże- 
nie powrotu jednego pociagu o jeden dzień. a mia 
nowicie 16 września wieczorem (sabot+). Odnoś- 
ne zgłoszenia przyjmuje Polski Związ*k Turysty- 
czny w Krakowie, ul. Szpitalna 36. 

— ZNOWU RUNĄAL GZYMS NA UL. PODWA- 
LE. Na przechodzącego ul. Podwale Adama Wol- 
skiego, runął gzyms z realności Podwale 2. Gzyms 
spowodował poważną ranę iłuczoną głowy u Wol 
skiego, a następnie odbity od niej, adarzyi w rę- 
kę Smyczyńskiego, idącego w towarzystwie Wol- 
skiego. Ranę Wolskiego zaopatrzono w pokliskiej 
aptece. 

— Z KRONIKI POGOTOWIA RATUNKOWEGO 
Pcgotowie ratunkowe wzywano na ul. Arjańską 
Nr. 13, gdzie mocno „wsiawiony* Bołesław Mar- 
chewka, bez zajęcia (lat 30) poczuł nagle gwał- 
towną niechęć do Życia, wobec czego usiłował po 
pełnić samobójstwo, zadając sobie nożem kilka 
niegroźnych zresztą ran. 

W czasie gry w piłkę nożną 1a błoniach kra- 
bowskich, upadł 23-letni bezrobotny Franciszek 
Kozera tak fatalnie, iż doznał złamania obojczyka 
Pogotowie ratunkowe przewiozło go do szpitala 
św. Łazarza 

Na strażnicę pogotowia ratunkowego zgłosił się 
Mieczysław Szczęśniak, uczeń (lat 13), który spadł 
z drzewa, doznając poważnych obrażeń głowy. 


nezapomnianą kreację naszego bezsprzecznie 
najdoskonalszego Mefista. p. Adama Didura. O- 
kazuiąc w ogólnem ujęciu roli nieco więcej u- 
miaru. aniżeli groteskowo-wybuchowa sylwetka 
p- Didura, uwypuklał p. Horner nader wyrazi- 
ście momenty demoniczne w swej kreacji przy- 
czem i śmiech jego potężne sprawiał wrażenie. 
Podkreślić godzi się również. że p. Horner śpie- 
wał całą partię w języku polskim, mimo. że od 
lat bez przerwy występował wyłączn e na sce- 
nach niemieckich. Wyrażna dykcja i całkowite 
opanowanie pamięciowe trudnej roli stanowiły 
ieszcze iedną zaletę tego nader ndatnego wyste 
pu naszego znakomitego gościa-rodaka. Trzeba 
bowiem dodać że p. Horner jest Rzeszow ani- 
nem i pierwsze swe kroki operowe stawiał we 
Lwowie, gdzie należał później do stałego zespołu 
operowego. Od ośmiu lat występował stale w 
operach niemieckich uczestnicząc m. n. w festi- 
valach wagnerowskich w Bayreuth. Ostatnie 
cztery lata spedził w operze państwowej w Stutt- 
warcie. jednej z naiwiekszych oper niemieckich i 
tu też zastała go zawerucha hitlerowska w 
następstwie którei zmuszony był opuścić teat" 
niemiecki, dzieląc los całego mnóstwa żŻyde 


Po opatrzeniu rany, przewieziono Szczęsainka na 
oddział chirurgiczny szpitala św. Łazarza. 

— LASKĄ W GŁOWĘ — POD HASŁEM Al- 
TLERA!.. Ovegdaj w południe doszło na ul Slaw 
kowskiej do incydentu, który wy wołał dużo zbie- 
gowisko  Przechodzący ulicą p Zyg nuot Lewa- 
kowski (Podwale 3) został mimowoii potrącony 
przez przechodnia- Żyda, który go przażrosił. ale 
został potraktowany epitetem „błazen“. Kiedy na 
to zareagował podobnym komplementem, p. Le- 
wakowski uderzył stojacego obok mlodego czło- 
wieka — Żyde który w zajściu vie brał Żadne» 
go udzialu. grubą laska mocno w „lowę i zaczął 
słośno wvkrzykiwać œl .parszywych Zvdów* od 
„bvdła”, od „Hillera” i od .koniecznośi  zdzie- 
siatkowania Żydów“ Powstalo zbiezowisko, któ» 
re zlikwidował posterunkowy, spisując nazwiska 
uczestników zajścia. — Bardzo ciekawe, że po- 
sterunkowy ten nie chciał w żadzn sposób poszko 
dowanemu, udającemu sie do lekarza z rozvolała 
głowa. udzielić nazwiska p Lewakowskiego. Prze 
cież poszkodowany i pohity ma chyba prawo żą- 
dać od posterunkowego nazwiska napastnika. aże= 
bv mógł przeciw niemu wystapić w drodze są- 
dowej. 

— TYTOŃ I ROWERY. W nocy ż 28 na 29 bm, 
włamano się do lokalu restauracyjnego Heleny 
Keich przy ul Mazowieckiej 113. skąd skradziono 
wyroby tytoniowe i rower meski wart. okolo 300 
zł — Fryc Józef zam. przy ul. Wolskiej 40 zgło- 
sił do policji, że w dniu 29 bm. skradziono mu 
na ul. Sławkowskiej rower pozostawiony bez do- 
zoru. 

— ZŁODZIEJE KOLEJOWI NIE PRÓŻNUJĄ. 
Kaufmann Ferdynand zam. w Hamburgu zawia- 
domił policję. że dnia 29 hm. o godz. 1130 skra- 
dziono mu na dworcu kolejowym w Krakowie w 
czasie wysiadania z pociaga portfel z kwotą 500 
zł. 10 dal amer. 10 dynarów, 5 funtów ang. i 50 
marek niem. — W czasie podróży z Katowic do 
Krakowa okradziono w posiągu w pociągu w dn. 
29 hm. Lublińskiego Salomona, któremu zabrano 
2 walizki z garderobą i nakryciem stołowem gle 
tości około 500 zł. 

— ZATRZYMANO Marję Latka, Pale 
firmy Hawełki, a to w związku z kradzieżą plate- 
rów przez Horaka na szkodę firmy Hawełka; u 
arestzowanej znaleziono około 60 szklanek i dro- 
bnych naczyń. 


— DYREKCJA SZKOŁY MUZYCZNEJ PRZY 
ŻYD. TOW. MUZ. UL. JASNA 2 tel. 176.51, zawia 
damia, że p. D. Blirstenbinderówna 
lekcje rytmiki dnia 1-go września br. 

Aarne 

— (:) S. K! A. KADIMAH. Z dniem 30 bm. Kof- 
czy się okres ferjalny. Budy odbywać się będą! 
normalnie w poniedziąłki i czwartki. Dziś. o 8-mef 
buda z referatem Bb Schrazera na temat „Akina 
lja s'onistyczne*, Sekretariat czynny przed każdą 


buda od 7-mej do 7.30 
—ffo— 
— ((:) S. K! S. „BAR-KADIMAH". Dzź, o zodz. 
7-mej buda z referatem Bb. X. Oskara Nadh. „Ży” 
cie We'zmanna”. 


wskich artystów-tułaczy. 

Dopiawdy wielka szkoda że w Polsce niems' 
opery, gdzieby p. Horner mógł znalęzć engage" 
ment lecz musi kontynuować swą tułaczkę po 
różnych krajach. Możliwem jest, że p. Homer 
osjiądze w Palestynie, obejmując stanowisko 
pierwszego basisty w operze tel-awiwskiej. 

Poza p. Hornerem uświetnili ostatnie zed 
stawienie „Fausta“ dobrze znani nam śpiewacy, 
pp. Ada Sar i Zenon Dolnicki. O walorach ba* 
jecznego głosu p. Sari zbyteczne byłoby sig 
rozwodzić. P. Dolnicki zabłysnął w sympa* 
tycznej roli Walentego w całej pełni swego doj- 
rzałego kunsztu Śpiewaczego. Wspaniałe wa” 
Tunki zewnętrzne idą w parze z mile brzmiącym 
głosem, którym um ejętne posługiwanie się arty" 
sta ugruntował podczas swych kilkuletnich wy- 
stępów pod włoskiem niebem. Poprawnym — jak 
w każdei roi — Fausiem był p Szymanowicz» 

Całość przedstawienia szła składnie pod wy- 
próhowaną barutą dyr. Walewskiego. Publicz* 
ność zgorowała odtwórcorn głównych Tól entu- 
ziastyczne przyjęcie- Zast. (M) 
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węgierskiej do Krakowa 


p. Prezydent wyjechał samochodem w kiemu- 
ku Krakowa. dokąd przybył około godz. 8.30 
wieczór. Przy wieździe do miasta nie było żad- 
nego oficjalnego powitania. Pan Prezydent udał 
Się wprost do swych apartamentów ną Wawelu 
gdzie przyjął przedstawiceli władz krakowskich. 


(:) W związku z roczncą 400-lecia urodza | 
: związku z przyjazdem p. Prezydenta na 


Króla Stefana Batorego Kraków przybrał w dniu 
wczorajszym odświętny wygląd. Gmachy publi 
czne i liczne domy prywatne udekorowano cho- 
rągwiami o barwach państwowych i miejskich. 
a nadto — że wzgledu na zapowiedziany przy- 
łazd gości węgierskch — również ilagami o zna 
kS . : 
nych nam z czasu wojny kołorach węgierskich: 
zielomo-biało-cze: wonej. 

O godz. 18.47 przybyli pociągiem wiedeń- 
skim do Krakowa przedstawiciele narodu wę- 
gerskiego Z potomkiem rodu Batorych mini- 
strem rolnictwa p. de Kallayem i prymasein 
Węgier kardynałem Seredyim na czele. Przyby 
wających delegatów przywitała orkiestra woj- 
skowa odegraniem węgierskiego hymnu narodo- 
wego, poczerm nastąpiło powitanie w salonie re- 
cepcyjnym przez reprezentantów władz krako- 
wsk'ch oraz komitet przyjęcia i kolonię Węgier- 
ską. Po powitamiu goście udali się do hoteli. 


baszcie wawelskiej zatknięto sztandar państwo- 
wy, a przed siedzibą p. Prezydenta zaciągnięto 
warte honorową. 

Dzisiejsze uroczystości rozpocz e msza św. 
w Katedrze na Wawelu i modły przy grobie 
króla Batorego. Udział wezmą Pan Prezydent 
R. P., delegacja i wycieczka węgierska oraz ko 
lonja węgierska. reprezentanci władz. komitet 
przyjęcia oraz szersze sfery obywatelstwa. Po 
mszy nastąp' zwiedzanie Zaniku Król. i Wysta- 
wy Sobieskiego na Wawelu; godz. 1430 wyjazd 
wycieczki do Wieliczki i zwiedzanie salin; godz. 
17—18 pan Prezydent R. P. przyjmie a) prezy- 
dium miasta Krakowa, b) delegacię węgerską; 
godz. 20: uroczysta Akademia w teatrze im. J. 
Słowackiego; godz. 22: Raut na Wawelu wyda 
ny przez p. Prezydenta R. P.; piątek 1 września 
przedpołudniem dalsze zwiedzanie miasta przez 
wycieczkę węgierską. godz. 15:05 odjazd wycie 
czki do Warszawy. 


Pan Prezydent Rzeczypospolitej bawił wczo- 
raj w godzinach popołudniowych w Mościcach. 
gdzie odbył konferencje z zarządem fabryki po- 
czem podejmowany był przez dyrektora Zakła- 
dów, b. min. Kwiatkowskiego. Przed wieczorem 


Czyżby układy handlowe palestyńsko- 
niemieckie? 


Berlin, 30. $. ŻAT. Na zapytanie ŻAT-nej | 
kierownik Landshandełbundu, tj. wydziału 
dla handlu į przemysłu przy urzędzie rolno- 
politycznym w partji narodowo-socjalistycz- 
nej zakomunikował, że układ dotyczący im- 
portu pomarańczy palestyńskich w charakte- 
rze korapensacyjnym za niemieckie wyroby 
przemysłowe przeznaczone dła Palestyny, nie 
sostłał jeszcze sfinalizowany. Prawdopodobnie 
układ zawarty będzie w najbliższych dniach. 
Rokowania toczą się między ministerstwem 
Rzeszy z jednej strony, zaś z drugiej strony z 
zagranicznymi przedstawicielami rządu pale- 
styńskiego, Urząd palestyński w Berlinie nie 
był w stanie do tej pory udzielić jakichkolwiek 
wyjaśnień w tej sprawie. 


Londyn, 30. 8. ŻAT. Na zapytanie ŻAT-nej 
w sprawie wiadomości o układzie handlowym 
między Niemcami a Palestyna, urząd kolonjal 
ny zakomunikował, iż nic mu nie jest wiado- 
| mem o jakichkolwiek rokowaniach handlo- 
wych, któreby były prowadzone przez rząd 


palestyński lub przez przedstawiciela brytyj- 
skiego w imieniu rzadu palestyńskiego. Jedy- 
ne wyjaśnienie, które się nasuwa. jest to, że 
wiadomość ta dotyczy starań czynionych przez 
pewnych plantatorów pomarańczy w Palesty- 
nie w kierunku pozyskania rynku niemieckie 
go. Zarówno rząd palestyński jak i Organi- 
zacja Sjońska w Londynie oraz przedstawicie 
le Egzekutywy na Kongresie odpowiedzieli na 
zapytanie ŻAT-nej, że nic im nie jest wiado- 
mem o powyższym układzie. 


Protest Szwajcarji przeciwko naruszeniu 
granicy przez hitlerowców 


zagroziwsZy strażnikowi szwajcarskiemu uży- 
ciem broni, wtargnęli do schroniska i uprowa- 
dzili z sobą nocującego tam obywatela Czecho 
słowackiego Webera. Po dokonaniu napadu 
hitlerowcy wrócili wraz z ofiarą do Niemiec. 

W ministerstwie oświadczono posłowi szwaj 
carskiemu, że rząd Rzeszy nie wie jesczze nic 
o tej sprawie, zarządzi jednak podjęcie śledz- 
twa, o którego wyniku zawiadomi rząd szwaj- 
carski. 


Berlin, 30. 8. Poseł szwajcarski w Berlinie 
złożył wczoraj w niemieckiem ministerstwie 
spraw zagranicznych protest przeciw nowemu 
naruszeniu granicy szwajcarskiej przez hitle- 
rówców. 

Sprawa nowego naruszenia granicy szwaj- 
carskiej przedstawia się następująco: Ubie- 
głej niedzieli o godzinie 3 nad ranem przekro- 
czyło granicę szwajcarską pod Rainsen kilku 
umumdurowanych członków S. A., którzy 


botnicy zostali z powrotem przyjęci do pracy, a 
miasto wypłąciło im za robotę, którą z własnej ini 
cjatywy wykonali podczas wydalenia ich z pracy. 

— SAMOBÓJSTWO AJENTA HANDLOWEGO. 
Do Hotelu Polskiego zajechał ajent handlowy Men 
del Fajkarz z Jasła. Gdy przez 24 godzin zupełnie 
nie wychodził z pokoju, służba hotelowa wyważy- 
ła drzwi i znalazła Fajkarza z przestrzeloną skro- 
nią, broczącą w kałuży krwi. W kurczowo zaciś- 
niętej ręce trzymał zmarły rewolwer. Fajkarz, któ 
ry był z zawodu ajentem handlowym, popełnił sa- 
mobójstwo na skutek nieuleczalnej choroby. 

— AMATOR ŚMIETANY. Przed sądem okrę- 
gowym stanął Władysław Giza z Woli Przemykow 
skiej. oskarżony o kradzież 15.tu litrów śmietany 
z miejscowej mleczarni Kiedy właściciel wraz z 


KRONIKA TARNOWSKA 

(5) — BUDOWA ODDZIAŁU DLA CHORÓB 
ZAKAŹNYCH Dzięk staraniom dyrekcji szpita 
la powszechnego rozpocznie się wkrótce budo- 
wa oddziału szpitalnego dła chorób zakaźnych. 
Dyrekcja stara się usilnie o uzyskanie dogodnej 
pożyczki długoterminowe; na pokrycie kosztów 
budowy. Plany budowy są już kompletnie opra- 
cowafie. 

— ZLIKWIDOWANIE KONFLIKTU. Zatarg 
między zarządem miasta a 450 robotnikami gezo- 
nowymi został chwilowo zlikwidowany, gdyż gmi 
na otrzymała z woiewódzkigo komitetu pomocy 
bezrobotnym Śródki na zatrudnianie robotników 
przez dalsze 2 tygodnie. Wobec tego wszyscy ro- 
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GIEŁDA KRAKOWSKA 


Kraków, 30. 8 1933. Akcjc utrzymane. 
lekko mocniej. 

Akcje przemysłowe: Chodorów %, Piasecki 2. 

Zebranie giełdowe zaznaczyło taadencję na ©- 
gół utrzymaną. Ruch w dalszym ciągu słaby. O- 
broty niewielkie. Do transakcyj doszło jedynie 
z akcyj przemysłowych Chodorowem i Piaseckim. 
po kursacn ustałonych. Reszta papierow w za- 
stoju. 

Na pogiełdziu brak zapotrzebowania. 

Waluty i dewizy oficjalnie bez obrotów. 

Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
i międzybankowych nastrój dla dolara efektyw- 
nego lekko mocniejszy. Zainteresowanie nieco' 
żywsze przy naogół dostatecznej ilości materja- 
łu. W Krakowie dolar gotówkowy 6.26--632, cze- 
ki bankowo 6.25—6,35. Bank Polski płacił za do-, 
łara 6.15. Z innych walut Funt szterlign 28.40—! 
28.70, Frank szwajcarski 172.75—173.25. Marka nie, 
miecka gotówka 211.50—21250, wypłata 212.50—-. 
213.50. 


Dolar, 
| 


GIEŁDA WARSZAWSKA 


Warszawa, 50. 8 PAT. Akcje: Bank Polski 84, 
Kiejwski 16 i pół, Lilpop 11 i trzy czw. 1160 
Starachowice 10 i jedna czw., 10.30, Haberbusch' 
41 i pół. Pożyczki: $-proc. budowl. 38 i jedna czw. 
4-proc. inwest. 104 i pół, 4-proc. inwest. ser. 110, 
5-proc. konwers 49, 4-proc. dolar. 48.15, 48, 48.20, 
7-proc. stabil. 51, 51.13, 10-proc. kolej. 103 i pół: 

Dewizy: Belgja 124.80, 12511, 124.49, Londyn' 
28.64, 28.79, 28.49, Nowy Jork 630, 6.34, 6.26, No- 
wy Jork telegr. 6.31, 635, 6.27, Paryż 35.03, 35.12, 
34.94, Szwajcarja 172.60, 173.03, 172.17, Berlin 
21295, niejednolita. 


GIEŁDA POZNAŃSKA 


Poznańska giełda zbożowa z dnia 30. 8 1933. 
Ceny transakcyjne; owies 1 toa 12; czny oijen-, 
tecyjne: żyto 30 ton na odmiennych warunkach: 
13—13 i pół, pszenica 19 i póŁ Ogólne uspawobie-: 
nie spokojne. 


GIEŁDA ZURYCHSKA 


Zurych, 30. 8 PAT. Paryż 20.29 i trzy czw. Lon-' 
dyn 16.62, Nowy Jork 3.65, Belgja 72.32 i pół, Ber-' 
lin 123.30, Wiedeń 72.94, noty 56.75, Praga 1533, 


| Warszawa 58.55, Bukareszt 3.08 


POŻYCZKI POLSKIE W NOWYM JCRKU 

Nowy Jork, 29. 8. Otwarcie: Dilloao wska 70.50. 
Stabilizacyjna 70.375. Dolarowa 60.25. Warszaw- 
ska 44 Śląska 4650. Zamknięcie: Dilloaowska nie 
not. Stabilizacyjna 71. Dolarowa nienot. Warszaw 
ska nienot. Śląska nienot. Tendencja utrzymana. 


POŻYCZKA STABILIZACYJNA 


w Londynie Ł. 84, w Paryżu-fr. fr. 1350. Ten- 
dencja utrzymana. 


DOLAR W OBROTACH PRYWATNYCH W WAR 
SZĄWIE 

Warszawa, 30. 8. W dniu dzisiejszym dolar o- 
siągnął kurs 6.29, przy tendencji mocniejszej. 
DEWIZY EUROPEJSKIE W NOWYM JORKU 

Nowy Jork, 29. 8. Otwarcie i Zamknięcie: Ber- 
lin 3425—34.10, Londyn kabel 4.57 3/4-—4.54 1/2, Pa 
ryż 5.61—5581/2, Zurych 2780-—-27.50 „Rzym 7.56 
—7.51, Kopenhaga 57.96—57 45. Tendencja słabsza. 

GIEŁDA METALI W LONDYNIE 

Londyn, 380 8. Cynk dost. natychm. 171/2, ter- 
min. 179/16, cyna natychm. 2193/8—219i/2, ter- 
inin 2193/8—2191/2, Banka 2261/4, Straits 2261/4, 
ołów natychm. 121/4, termin. 129/16, miedź na- 
tychm. 361/16—361/8, termin. 365/16—36 3/8, Elek 
trolit 39 3/4—40 3/4 
GRA 


— ECHA PORWANIA „CYGANA“. Jak się dœ 
wiadujemy, zarządziła prokuratura krakowska po 
irterwencji adw. dra Milana Markowicza, wypu- 
szczenie na wolność Jana Dańca i Emila Burza- 
wy, aresztowanych przed kilku dniami pod zarzu- 
tem porwana Bolesława Kwiatkowskiego, cyga- 
na i wymuszenia na nim zeznań. Dochodzenie w 
powyższej sprawie toczy się w dalszyn ciągu. 
EEE (000 =LREWREKCZRWA  "" — 0) 


pomocnikami puścili się za nim w pogoń Giza po- 
czął uciekać, po drodze rozlał śmietanę. a schwy- 
tany przez jednego ze Ścigających go silnem ude- 
rzeniem dzbanka rozbił mu głowę. Sąd skazał Gi- 
zę na 18 miesięcy więzienia. 
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„NOWY DZIENNIK" piątek 1. IX. 1933 


G) Główny oskarżony Axel van der Lubbe pod czas przesłuchania przez urzędników w śledztwie. Obok znan 
wystąpił z ostrem oskarżeniem przeciwio rządo wi niemieckiemu podnosząc, iż oskarżeni przez rząd niemie 


` 


' Praga, 30. 8. ŻAT. Po zamknięciu dyskusji 
generalnej Kongres przystąpił wieczorem do 
wysłuchania przemówień członków Egzekuty- 
wy, którzy odpowiadali na zarzuty opozycji. 
Pierwszy zabrał głos członek Egzekutywy 
Berl Locker, polemizując w pierwszym rzędzie 
z tymi, którzy przeszkadzali w pracy Egzeku- 
tywie i obecnie przyszłi z zarzutami, że nie 
wiele zdziałano. Czynili to głównie rewizjoni- 
ści. Żabotyrński na posiedzeniu A. C. oświad- 
czył, że rewizjoniści nie przyjdą na XIX Kon- 
gres. 

Okrzyk z ław rewizjonistycznych: 
nas przecież wyrzucić. 

Locker: Nietylko, że rewizjoniści przeszka- 
dzali w zbiórce na rzecz funduszy... 

Głos: W niektórych krajach rewizjoniści 
zajmują czołowe miejsca w pracy na rzecz 
funduszów... 

Locker: ...lecz obrzucali oni zato blotem przy 
wódców tych funduszy. Zarzuca się Egzekuty- 
wie, że niewiele zdziałała, lecz niektóre uchwa 
ły Kongresu poprzedniego nie dały się zreali- 
zować z tego względu, że były nierealne na 
skutek braku funduszy. To co uczyniono, było 
maksimum tego co w tych warunkach osią- 
gnąć się dało. Szczególne trudności czynione 
były departamentowi organizacyjnemu, któ- 
rym kierował właśnie mówca. Z wielkim wy- 
siłkiem udało się zachować jedność organiza- 
cji, która byya wystawiona w ciągu ostatnich 
dwóch lat na bardzo wielkie niebezpieczeń- 
stwa. Mówca przechodzi następnie do sprawy 
prymatu dyscypliny, podkreślając, iż niepo- 
dobna tolerować obecnej sytuacji, gdy każde 
stronnictwo po swojemu interpretuje zagad- 
nienie dyscypliny oraz interesów narodowych. 
Szekel pozostaje nadal podstawą Organizacji 
Sjońskiej. Głównem zadaniem winno być ze- 
spolenie wszystkich sił w organizacjach krajo- 
wych i w światowej Organizacji Sjońskiej. 

Na „zwischenruf* w sprawie nadużyć wy- 
borczych: Kol Israel jesz lochem chelek b'miss 
brojchem. Obyście wy rewizjoniści mieli tak 
czyste sumienie jak moi towarzysze. Następnie 
mówca, że nigdy jeszcze nie było zgromadze- 
nia żydówskiego. któreby reprezentowało tak 
olbrzymie masy wyborcze jak Kongres. Zarzu 
ca się Kongresowi, iż wielką klęskę jaka dot- 
knęła Żydów niemieckich rozmieniliśmy na 
drobne pieniądze. Lecz niema w tem żadnej 
kolizji z nasza ideologją. Krok za krokiem 
zmierzamy do rozwiązania kwestji żydow- 
skiej. Obecna Egzekutywa założyła specjalny 
fundusz Keren Hacala, aby ulżyć niedoli ży- 
dostwa niemieckiego. Myślimy o pracy prak- 
tycznej, nie zaś o deklaracjach. Locker kończy 
swe przemówienie słowami. iż Egzekutywy 
pnie może się nastawić na ciągłą polilvkę ma- 
nifestacvj. lecz musi wejść na drogę stopnio- 
„wych politycznych zdohyczy i osiągnięć. 

» (3) Z kolei zablera głos członek Ezgzekutywy 


Chcecie 


cznie niewinni. 


Egzekutywa odpowiada oponentom 


prof. Brodetzki, który szczególnie polemizuje z 
Bograczowem i dragn Wisem oraz drem Schecht 
marnnem. Mówca nie zgadza się z wywodami 
Bograczowa ż twierdzi że nie reprezentuje jego 
stanowiska w Egzekutywie, aczkolwiek również 
jest ogólnym sjonistą. Przechodząc do przemó- 
wienia dra Wisa, stwierdzą Brodetzki. że Egze- 
kutywa dawno już nie słyszała tego rodzaju 
komplementów, jakie padły pod jej adresem ze 
strony Wisa, lecz przermówietie to rozczarowa- 
ło Egzekutywę. Jeżeli Wise stwierdza, że poll- 
tyczne zdobycze są tak niezwykłe, to również 
pod tym względem czeka go rozczarowanie Obe 
cna sytuacja nie jest wcale tak pomyślna, jak 
się wydaje drowi Wisowi. Zaczął on od hasła 
jedności I jednolitego frontu, lecz natychmiast 
przeszedł do atakowania lewicy. Twierdził on 
że robotnicy nie wpuszczają do kraju ludzi fna- 
czej myślących. Ten zarzut nie jest wcałe Świe- 
ży. posługiwał się nim jeszcze Passfield w swo- 
jej Białej Księdze z r. 1930. Wówczas przeciwko 
temu protestowaliśmy i teraz obstajemy przy- 
tem, że zarzut ten jest fałszywy. Gdy słyszeliśmy 
ataki ataki Wise'a przeciwko lewicy, wówczas 
komplementy jego pod adresem Egzekutywy wy 
dały mi się podejrzane. Nasze zagadnł?nią są 
niezwykle poważne i zbyt ciężkie, aby wysuwać 
bezpodstawne zarzuty. Pamiętajcie o tem, że sta 
niemy wkrótce na skrzyżowaniu dróg. Zmiany 
polityczne. które zajdą W najbliższych pięciu, 
czy dziesięciu latach na Bliskim Wschodzie. bę- 
dą miały znaczenie rozstrzygające, 
miały wpływ wielki na stosunki w Palestynie ł 
bezpośrednio dotkną jnteresów zainteresowanych 
tam mocarstw. Nłe myślcie, że wszystko zależy 
od tych, czy Innych posunięć z naszej strony. 
Następnie Brodetzki rzuca apel: Nie mówcie 
tyle o jedności, iecz twórzcie ją. Przechodząc 
do zarzutów przeciwko Egzekutywie, które wy- 
sunął Schechtmann. Brodetzki zaznacza. iż 
Schechtmaun fałszywie przedstawił sytuację i 
operował nieŚcisłemi danemi Schechtmann za- 
rzuca Egzckutywie, jakoby ona zapewniała, że 
sprawozdanie Frenchą nie będzie ogłoszone Fa- 
ktycznie jednak było przeciwnie. Już mówca 
właśnie w swoim czasie Zapowiedział, że pomimo 
zabiegów i protestów Egzekutywy nie jest wy- 
kluczonem. że sprawozdanie Frencha będzie o- 
głoszone, Schechtmami dalej zarzucał. iż Egzeku 
tywa nic nie uczyniła. aby wzmocnić pozycię 
siońską w parlamencie angielskim. Podczas oma- 
wiania ustawy o pożyczce palestyńskiej w dys- 
kusii wypowiedział się przeciwko pożyczce jeden 
tviko poseł Wedgewood. Jest to niesłusznem. 
Do głosu zapisało się wówczas kilku mow- 
ców, speaker nłe dopuścił ich jednak do głosu. 
wobec lego iedynym, który się w tej sprawie 
wenawloedzłał. nozostał Wedgewood Zarzucił on 
też. że Fgzekntywa niejednokrotnie zapewniała. 
że rada leelslatywna nie stanowi doraźnego nie- 
hknie*e= Seya Jest to niesłuszne Mówca no- 
wołuje się na konferencję prasową jaka się od- 


Będą one | 


Str. 15, 
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Przed procesem o podpga 
ienie Reichstagu żę 


y adwokat szwedzki Brantingi który, 
cki o podpalenie Reichstagu są fakty- 


Międzynarodowy kongres 
historji sztuki 


$ W dniach od 4 do 7 września b. r. odbędzie 
się w Sztokholmie XIII-ty międzynarodowy kol- 
gres historji sztuki, pod wysokim protektoratem 
króla szwedzkiego. | 

Organizacją kongresu zajmuje się komitet 
międzynarodowy, na czele z senatorem włoskim 
p. Adolfem Venturi; z ramiemia Polski w skła 
komitetu międzynarodowega wchodzi prof. Ze 
Batowski i prof. W. Tatarkiewicz. Ponadto zs 
tworzone zostały komitety narodowe w pef- 
sbwąch. zaproszonych do udziału w kongresie. 
W skład komitetu wchodzą między intymi: prot. 
S. Gasiorowski, prof. S. Komomicki t prof. W, 
Tatark'ewicz. ł 

Na zjeździe w Sztokholmie wygłoszonych 20" 
stanie szereg referatów z dziedziny historji sai- 
ki, między innemi zgłoszone już zostały referaty, 
prof. Stefana Komornickiego (Kraków) p % 
„Geografa artystyczna Odrodzenia włoskiego w; 
Polsce", prof. Morelowskiego (Wilno) p. t 
„Wpływy mderlandzkie i włoskie w architelią" 
rze Wilna“, prof. Starzyńskiego (Warszawa) p. 
t. „Charakterystyka baroka w Polsce", prof. Ta 
tarkiewicza (Warszawa) p t. „Odrodzenie XVII. 
wieku“ i t. d. i 

mam 


W 22 godzin do Palestyny! 


(C) Angielskke i holenderskie linje lotnicze, 
eksploatujące połączenie na szlaku „Ateny—Kal- 
ro—pPalestyna, występują z pfopozycją /uzgod- 
nienia swoich rozkładów z samolotami polskie: 
mi, obsługującemi Hinje Warszawa—Salontki. W 
ten sposób połączen'e lotnicze Warszawy z Pa- 
lestymą trwałoby 20 do 22 godzin. Byłaby to naj 
dłuższa linja lotnicza, łącząca Europę ze Wscho 
dem. 

e l 


była w tej sprawie, a w której on podkreślił 
niebezpieczeństwo, które łączy się z kwestją ra 
dy fegisłatywnej w Palestynie. Mówca cytuje ar 
tykuł „Timesa“, który pisze, że stało się już 
modą na Kongresach krytykować politykę an- 
gielską. Musimy dołożyć wszelkich starań, aby 
nie traktowano nas tak lekceważąco. Nie wolne 
szczególnie traktować zagadnienia arabskiego — 
twierdzi Brodetzki. Jest to nader skomplikowa- 
ne zagadnienie. Najważniejszem jest jednak nie- 
tylko głosić jedność, lecz lą realizować. 

Z kolei zabrał głos prez. Sokołów, który wy- 
głosił dłuższe przemówienie. Pod koniec posie- 
dzenie zgłosił poseł Grynbaum wniosek, podpi 
sany przez 77 delegatów w sprawie zmłany statu 
tu organizacyjnego. Wniosek domaga się, ażeby 
bierne prawo wyborcze przyznane było tylko 
słonistom. władaijącym  języklem hebrajskim. 
Po uzasadnieniu wniosku przez posła Brynbauma 
odesłano Wniosek do komisji organizacyjnej ce- 
lem rczpat-zeria. Na tem zakończyło się dzi- 
siejsze posiedzenie nlenarne 
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GORSETY według nai 
aowszych modeli, bat- 
izo wygodne, poleca: 
Noita _ Horowitz-Zime: 
Kraków, Stra 
łom 27 w podwoQrcu. — 
Ceny niskie. 3400 


sdi 0 EB 
LEKTORKA do chorego 
na skromnych warin 
kach poszukiwana. Zgło 
szenia z podaniem wa 
runków pod , Godziny 
przedpołudniowe* — do 
Adm. „N. Dziennika“. 
35311 


POTRZEBNA wychowa 


wczyni z hebraijskiem, 
mająca praktykę: Ska 
wińska 11, m, 3. 17998 


POSAD POSZŁKUJŚ 


STUD. IV. r. filoz., ru- 
tynowana siła i zdolny 
pedagog, obejmie lekcie 
ze wszystkich przed- 
miotów z zakresu szkół 
średnich, klas wyższych 
łub mższych, za skrom- 
nem wynagrodzeniem. 
Daje wszelką gwaran- 
cię. Zgłoszęnia do Adm. 
„Now, Dziennika" pod 
„Rutynowana siła". 
17912 


INTELIGENTNA ucjęki- 
nierką z Niemięc udzie- 
la lekcyj języką angie 
skiego i niemieckiego 
za niską opłatą, Zgło- 
szenia do Zakładu den- 
tystycznegoa. Wielopo- 
łe 3/I. p. od godz. 9—12 
od 3—6. 1792x 


Sk derby 


PIANINA nijęzrównanej 
jakości poleca po coach 
fabrycznych zniżonych. 
na dogodnych warun 
kach spłaty: B. Sommer 


jeld. Kraków, Rynek 
Gł 5. 3528x 
OKAZYJNIE sprzedam 
fortepian krótki, kanapę 


sktadana, bitrko amery 
kańskie. Zgłoszenia te 
lefon 177.45. 1798g 


LOKALE 


MIESZKANIE dla panie- 
nek z utrzymaniem lub 
bez. do wynajęcia W:a- 
domość: Rzeszowska 5 
me 12, 


DO WYNAJĘCIA rokój 
umeblowany, — osobnc 
wejście, I. piętro, fron- 
Zgłoszenia między 1'30 
—2'30 popoł. w. Sareżo 
(Zielona) 25 L p etro. 
6213x 


CODZIENRAIE ERZYNAJMĶIEJ 


RESTUS 


ZARZĄD KRZNIRZYMSKIE J 


w Krakowie, ul. Św. Sebastjana 9, tel. 124-16 
zawiadamia uprzejmie, żepo przeprowadzonym remoncie 


LRŻNIA PAROWA 


z dniem 31 sierpnia b. r. t. j. we czwartek 
ponownie kędzie czynna. 


Dia Pań najnowsze kapelusze! 
Szlagiery sezonu, modele wiedeńskie i paryskie 


>=skonaje PRACOWNIA MODNIARSKA 
Hr. PERLBERGERÓWNY 
Kraków, ul. Sebastjana 32, ciic. II. p. 
Wykonanie pierwszorzędne i szybkie 
Przeróbki wedle nainowszych żurnali po zł 2°50 


Dyrekcja szkoły zawodowej dla dziewcząt ży- 
dowskich „Ognisko Pracy“ w Krakowie. ul. Sto- 
larska 15. p. zawiadamia, że dnia 1 września 
otwierą 


3 - mies. kurs gorseciarsiwa 

Liczba uczenie agran czona. — Zgłoszenia cc- 
dziennię z wyjątkiem sobót między godz. 11—1. 
Tel. 158-21. 2468x 


Biblicieka „łów EGO c Dziennika” 


Chcąc zlikwidować pozostałe resztki nakładu, sprzedajemy naszym Czytelnikom 
następujące nasze wydawnictwa po zmaczmie zmiżonej cenie: 


OSIAS THON: Essays zur zionisfischen ideologie 


Tom świetnych rozpraw naukowych posła Dra 
zagadnieniom żydowskiego ruchu odrodzeniowe go i kultury żydowsk ej. Fundamen- 
talne dzieło literatury sionistycznej! 333 stronic. 


garska 20 zł. dla naszych Czytelników tylko 


Dokumenty g olityki glokistycznej 


Jedyne wydawnictwo w języku polskim. obejmu qce wszystkie akty polityczne, od- 
noszące się do sjionizmu i Palestyny, a więc: deklaracje Balfoura, 
oświadczenie Agencji Żydowskiej 
d. — Niezbędne źródło do zrozumienia polityki Żydowskie: 
Ñ Siedziby Narodowej. — Cena księgarska zł. 1'20 dla naszych Czytelników 


WILHELM RERKELKAMMER: My i narody Świafa 


| Odczyt. — Problem historjozofji żydostwa, obec ie aktualniejszy, niż kiedykolwiek. 30 gr 


JGZEF DIAMENT: W ślepej uliczce 


— Jedyne źródła 
Ąchonomicznej Żydów polskich. Autor w sposób bjektywny i rzeczowy, przy pomo- 
R cy całego dostępnego maieriału statystycznego zobrazował ruinę gospodarczą Ży- 
$ dostwa polskiego. o której wiele się pisze i mówi, ale która w tej publikacji 
| pierwszy ujęta została syntetycznie w sposób publicystyczno - naukowy, 

rosto i w pełnym całokształcie. Cena księgars a zł. 1*20, dla naszych Czytelników 


estyńskiego. Białą Ksęzę, 
do prof. Weizmanna i t. 


M Agouja gospodarcza żydostwa polskiego. 


kowej 7. Tel. 


PRENUMERATA: w Krzkowie naprow, muesięczeće Zł €Q kwartal ZŁ 16G 


w Krakowie Z oduoa.em do domy [| » 6%0 5 e 19 

Na mowincj 2 przesylce pocztową 5 » 6'60 g = 19'80 

Zagranica £ przesyłka pocztowa z e 1002 x + au 
NOWY DZIENNIK“ wychodz codziennie. także w ne- -fziałk: | dni poświe 


Wydawca: 


Ze Spółke Wyd „Nawy Dziennik”: 


„NOWY DZIENNIK" piątek 1 września 1». 


> SC CZ ZZOZ ZZ Z OO ZOO NN i = 


Do nabycia w Administracji „Nowego Dziennika, Kraków, Orzesz- 
102-79. Konto P. K. O. 400.630. 


Na przesyłkę pocztową dołączyć należy ać ) Zł. 1'20, ad 2—% Zł. 0'10. 
p EEO E E E M 


go uszy: 


ŻYDOW SKIEG i 
a FURBUSZU 
| NAROSOWEGO 


R 


ay ćział 
pracy zzrobkoweidlakckiet 


Roczny KURS PENSJONATOWY otwiera 
dnia 1 września b. r. szkoła gospodarcza „Ogni 
ska Pracy“ w Krakowie. Jako główne przed- 
moty nauczania wszelkie wiadomości z przemy” 
iłu uzdrowiskowo-hotelowego. języki obce (an- 
rielski i francuski) i ćwiczenia praktyczne w ku- 
chni. pralni. bufecie t t. d., uwzględniene djet 
Ila chorych i t. d. — Warunki przyjęcia: ukoń- 


zzony 18-ty rok życa i 6 klas szkoły średniej. — 

WPISY i informacje w kancelarii szkoły, ul. Sto 
z wyjątkiem sobót, 
2468x 


arska 15/1. p. codziennie, 
SE godz. 11—1. Tel. 


ŻYDZI 
Dekiarujcie na 


Bucdukcie 
Erec 


izrael KEREN 
OE FAJESĆD 


158-21. 


“hona, poświęconych podstawom Í 


Luksusowe wydanie. Cena księ- 


1 zai 


tekst mandatu pa- 
Jist Mac Donalda 


SO 


do poznania sytuacji 


poraz 
jasno 


5O 


PES 7 e e E E ——_ | E da _—o—X— "m 


| 


Nr. 240 > 


NAUKA 
I WYCHOWANIE 
=o 


JĘZYKI OBCE. Nowo- ' 
czesny, wzorowy Za- 
kład: Rynek CD 4, 
II. piętro. Angielskiegc, 
francuskiego uczą lekto- 
rowie U. J. J. Stanisław 
ski } H, Bernard. Od 1-0: 
września nowe gmpy: 
początkowe, średmne i 
wyższe. Zgłoszenia «=| 
Informacje: codzienie 
od godz. 6—7 wiecz. ! 

8474X. 


WPISY na KURSY HAN 
DLOWE GRYSZPANAĄA, 
Kraków, ul. Józ. Sarego 
(Zielona) 12 przyirmie 
się codziennie. Opłata 
miesięcz, zł. 15. Zniżki! 
Dla zamiejscowych na- 
uka specjalna, droga ko 
respondencji Ządać tu- 
formacyj! 3520x 


LEKCJE 
na maturyczpych i do- 
kształcgjących kursach 
Wiedza już się rozpo” 
częly . odbywają się co- 
dziennie w godzinach 
popołudniowych od 3—9 
względnie od 3—8. Do- 
datkowe wpisy przyj- 
muje Sekretariat. Kra- 
ków, Studencka 14, I, p. 
Tel. 148-08. 3444x 


KONCESJONOWANY 
OGRÓDEK DZIECIĘCY 
Marii Karmeloweli Mali 
Rubinstejinównej, dyp'c- 
mowanej frebląnki. z dta 
goletnią praktyką w Za 
kładzie Korczaką w Kra 
kowie we willi przy al. 
Sebastjana 12. wpsy od, 
zodz. 11—1, 1750g' 


WIEDEŃSKIM syste 
mem wylczą artystycz 
nego rękawicznictwa 
(skórzanego), w szyb, 
kim czasie., Zgołszeg a: 
Kraków. Marka 25, m. 4 
iniędzy godz. 2—3. 

3532% 


W pryw. GIMNAZJUM 
Koed. im, H. Kołłątaja, 
Kraków, Czapskich 5 — 
jest jeszcze kilką wol 
nych miejsc w klasach 
I nowego ustroju, 1V, 
V.n VI. hum. Dodatkowe 
WPISY przyjmuje Dy 
rekcja codziennie — od 
godz. 8—1. 3530x 


PRZYPOMINAMY P. T. 
Abonentom, że naiwyż 
szy czas odnowić przer, 
wany abonament. 
„ALFA“ Wynpożyczalnia 
Kraków, Jag ellońska $, 
(róg Szewskiej). 3521x 


SMACZNE obiady po z2: 
żomej oerie wydaje Się: 
«l. Dietiowska 111 m ~- 

6692 


— 


OGŁOSZENIA: Podstawa obliczeń jesi | milimetr wjednym łamie — Strona w 


tekScje | nadesłanem ma 2 lamy po 74 mik 


= Strona za tekstem 6 ta- 


mów po 37 milim ~ Najmrrejsze ogłoszenia dro bne $czymy za 10 słów 


CENY w złotych: 3. strona 1'25, — Tekst 1'-—. 


Nade slane €75. — Za tekster. 


0'25. — Drobne od słowe 0'20. Dia poszukujących pracy 0'10. — Cratela- 
cie 12'50. — Za zastrzełen'e młefsca dolicza Sle 25% 


Zygmurm tiochwald — Redaktor saczety: Dr Wikeim Berzelhammet. 


Redaxtci odpowiedzialny: Zystryć Moses — Now» Drukamia Dzkonikowa Kraków, Orze zkowe. 7, pod zarządem Maksymiijana Feldm an: 


